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Cp będzie po odwołaniu sankcyj
jnja publiczny, włoska oczę­
ta  definitywn-: obalenie sank 
(tymczasem śledzi n aj rozmaił 
fypowiadania, się na ten te- 
loża granicami kraju posła -  
go na cenzurowaniem. Żywy 

włoski łatwo podchwytują- 
jmiczne strony sytuacji bawi 
Jjunianą ról przejawiającą się 
imanej i r w Anglji, Rząd angiel 

s .i dr. niedawna jeszcze ultrasank 
ojomstyczny przeszedł ao obozu 
antysjamkcyjnego zachowując swój 
cl arak ter prawicowy, we Francji 
kfłzio lewicy i apostołowie sank-
cjj w chwili gdy Laval propono -  
wpł swój plan opracowany do spół
k 7. iloarem zaledwo doszli do 
\ ładzy nie poszli wzorem laburzy 
s^ów utrzymujących się w nienawi 

f > tego co włoskie przecho -  
jiia stronę zwolenników obalę 

nkcyj.
aincja staje się coraz bardziej 

Jentem drugorzędnym w rów- 
europejskiem. Anglja coraz 

§aźniej stawia na słuszność ła- 
dego powiedzonka: si vis pa- 
para bellum. Delbos, debiutu- 

Jw  charakterze kierownika poit 
francuskiej, nie bierz® pod u- 

ję ironicznych uwag Baldwina 
jteniat bezpieczeństwa1 kolektyw 
fo, zapomina, że świat idzie w 

miku dozbrojenia a nie roz,bro 
hr i grzebie w gruncie rzeczy 
c A’ając im nekrolog
vru; f miowego pod ba tutą RIu 
. Yłochy, nawykłe do rozrachu 

(ów z rzeczywistością, nie tracą 
ronansu idąc raz wytkniętą dro- 

zbrojnej gotowości w obliczu 
Lzelkich możliwości stojących 
(- •ed Europą, 

r finko niemiecki jest pilnie obse 
/owany w obserwatorjum rzyms 

Item. Zapowiadane między wier- 
jztnni oświadi zeń dozbrojenie Rze 
iv  na rok 1937 może być poprze 

Bir"o*e próbą wykorzystania odpo 
wieZluich warunków nasuwanych

czeństwa. Włochy nie gonią za sen 1 
tymentalizmem politycznym. Mus-j 
■soliini, oduczył od tego ten przedzi 
wnie sentymentalny naród.

Bywają takie chwile w życiu na* 
rodów, których przeoczenie równe 
jest przegranej w decydującej bit 
wie na polu walki o przyszłość. 
Rachunki kalkulacyjne według me 
tod dawnych dyplomacyj prowadzą 
bardzo często do rozczarowania, [ 
W ystarczy przytoczyć przykład 
błędnych kalkulacyj na temat pre- 
stige‘u wielkobrytyjskiego i nie -  
docenianie wartości dynamizmu po 
Litycznego odrodzonych Włoch. 
Kto przypuszczał, że Mussolirai zdo 
ła przeciwstawić się woli Anglji? 
A kto mógł przypuścić jeszcze kil 
ka miesięcy temu, że twardy opór

przezwycięży d doprowadzi do zwe 
ks Low ani a na inne tory?

Są obecnie narody żyjące jnródy 
ką czynu.Otóż przesłanki tej m.sty 
ki nie wchodzą w żadną z rachub 
tak zwanej wielkiej dyplomacji. 
Zda się ona «ie wiedzieć, że dziś 
polityka zeszła ze stopni wspania­
łych schodów we wnętrzach jesz 
cze wspanialszych pałaców i wesz 
ła w tłum, stała się problematem 
kolektywnego ujęcia zreasumowa­
nym w woli jednego człowieka u- 
cieleśniającego dążenia i chęci mas 
W alka z taką rzeczywistością jest 
niezmiernie trudna a ignorowanie 
takiej rzeczywistości1 prowadzi do 
rozczarowań. Wydaje się nam, że 
właśnie Marszałek Piłsudski miał 
w najwyższym stopniu wykształco

ną zdolność uchwytu imponderaoi 
Ijów związanych ściśle ze zrozu­
mieniem prostej prawdy chwili. 
Stąd Jego trafne ujmowanie przygo 
towan do jutra tak często dziwiące 
nawet najbliższych współpracow­
ników.

Ktoś niedawno określił sytuację 
w zajmujący sposób: stoimy —  po 
wiedział, przed ekranem na któ -  
rym los może wyświetlić tragedję 
naszej epoki albo też tragiikomedję 
naszych błędów.

He powikłań przea -nami; Paryż
—  Londyn, Paryż —  Berlin, Pa - 
ryż —  Rzym i odwrotnie zwłasz - 
cza jeżeli do tego dodamy Praga
—  Berlin, Moskwa —  Berlin, Wło 
si patrzą obecnie uiważnie na W ar 
szawę: w grze międzynarodowej

. jest to znowu element grający pier 
| wszorzędną rolę. Wielka rezerwa 
i a jednocześnie pogłębienie śród 
: narodu poczucia odpowiedzialnoś 
' ci za gotowość sił obionnych pols­
kich budzą olbrzymie zainteroso - 

: wanie wi kołach tutejszych. 1 czę - 
sto można dosłyszeć, jak rozmowy 

' kończą się stwierdzeniem: od Pols 
ki wiele zależy...

Przeżywamy również chwuę 
hypotez. Są tacy którzy twierdzą, 
że flirt włosko - niemiecki budzą­
cy postrach we Francji jest nierze 
czowy a natomiast zaraz po oficja 
lnem obaleniu sankcyj rozpocznie 
się wielki i rzeczowy flirt włosko - 
angielski. Są i tacy, którzy wierzą 
w odrodzenie polityki zbliżenia 
prowadzonej przez Layala pomię­

dzy Par yż em a Rzyme m bez iwzglę 
<Ju na różnice dzielące wyrazicieli 
woli Frontu L ud ow ego  od Faszyz 
mu. Są pozatem wieicy kombinato 
rzy bloków międzynarodowych 
podchwytujący w ciągłej płynnoś­
ci sytuacyjnej elementy pewnej sta 
łości.

i A  tym cza se m gra, idzre na wiei -
j ką skalę. Ruleta polityki nlędzyna 

rodowej funkcjonuje znakomicie: 
stawki są olbrzymie.Kto mniej ma, 
więcej stawia. Pcoyt na rzymskim 
bruku ułatwia obserwację, ale nie 
pozwala, właśnie ze wzgiędu na 
charakterystyczną cechę umiejętne 
go liczenia się z rzeczywistością, 
na proroczenie kto i kiedy wygra.

Leonard Kociemski

Strajk w porcie marsylsżim „Drzewo Pokoju" trafione piorunem
’-5’Tvv: ' ; "•> ■ aa ** Z
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rzt ẑ bieg spraw europejskich. Wę
I;.-!- żarzą się pod popiołem pokojo 

yoh mów i mówek a zewsząd iwie
Strajknjąciy marynarze obsadzają, sto jące  w porcie parowce

W  Paryiżu, w parł. 11 Montrooge uderzył i>ioruin w drzewo ochrzczone mia 
n( .^Drzeiwa  ̂p o k o ju ". Burza rzuciła .następnie drzewo to na jeden z pa 

wiłonow, przyczem około 50 osób zostało poranionych.

jświahy które mogą spowodować 
jłe rozpłonięcie zgorzeliska. 

I{ w tern aby odgadnąć w jakim 
Kinku pożar się rozprzestrzeni, 

lodn-em słowem idą czasy cięż -

Zamknięcie sesji nadzwyczajnej
SEJMU I SENATU

Retoryka pięknych słów i jesz- 
piękniejszych zapewnień nie 

:łi,murzy horyzontów. Groźba 
Okiełzania wojny stoi u progu 
ty europejskiej, jak hisz>pański 
: w oczekiwaniu na conridę a 
jtralne gesty torreadorów parła- 
itarnych nie ‘wystarczą aby 

lieść łeb hydrze. Mirnowoli wra 
I  na myśl słowa Benito Musso 
Jjego: Pąmiętajcic że pokój spo , 

/a  w cieniu waszych bagne - \

WARSZAWA. W  dniu 27 bm. nadzwyczajnej Sejmu, 
w południe szef biura pray^nego w Na podstawie aft. 12 pkt. c) us 
prezydium rady ministrów p. Wta ta wy konstytucyjnej zamykam z 
dysław Paczowsiki doręczył pa - doiem 27 czerwca 1936 r. sesję 
nom trtarszałl om Senatu i Sejnm nadzwyczajną Sejmu, 
zarządzenia Pana Prezydenta Rze Prezydent Rzeczypospolitej
czypospolitej o zamknięciu sesyj, 1. MOŚCICKI
nadwyczajnych Sejmu i Senatu, j prezes j^jy ministrów 

Narządzenie Prezydenta Rze- (— ) Sławoj - Słda< ko\/sk
czypospolitej o zamknięciu sesji  — ,

 o------

Wjiok w płoń M H w  B k r is l
Bandera i Myhal skazani na dożywotnie więzienie

Front Strezy, pakt czterech uzu 
pełniony udziałem innych państw 
o j charakterze kierowniczym w Eu 
'cipie, reforma Ligi Narodów, to 

jereg recept przygotowywanych, 
dolegliwości staruszki Europy 
kaincelarjach dyplomatycznych

Zarządzenie Prezydenta Rzeczy- nadzwyczajną Senatu, 
pospolitej o zamknięciu sesji nad- Krynica, dnia 26 czerwca 1936 r. 
wyczajnej Senatu: | Prezydent Rzeczj^ospclitej

Na podstawie art. 12 pkt. c) us I. MOŚCICKI
tawy konstytucyjnej zamykam »- Prezes rady ministrów 
dniem 27 czerwca, 1936 r. sesję (— ) Sławoj - Składkowski

elu krajów. Czy lekarstwa mo- ^
pnowane okażą s.ię nietyle skute- 
:ne, ile wskazane aby choć ulżyć 
lemnatyzowanej ideologji pokoju 

ramach bezpieczeństwa kolekty 
Inego gloryfikowanego przez mini 
|ra Delbosa? Na to pytanie opin- 

gi v\ }oska nie szuka odpowiedzi, 
j ę o n a ,  że o ile chodzi o Włochy 
rsą one gotowe do nodjęcia współ 
(pracy międzynarodowej ale nie s,tra 

^ły czasu niezmiernie drogiego w 
;cr>vcb chwilach na spoczywa- 

p  na laurach postępów osiągnię- 
J>-!i w dziedzinie obrony własnych 

genie.
^Mityka wczuwania się w rze -  

pwistość daje zazwyczaj dobre 
’4?ty a odbieganie od rzeczy- 

Si ku mezis.zczalnym ideolo 
.airaża na wkflkie niebezpie-

Pracowników w Zw. Straży Pożarnych
było zaduio

N le sp o d z ia  a  w iz y ta  p. p re m je M
WARSZAWA. W drću 27 bm. o przyczem, zwiedzając biura Zwiąż

LWÓW. W procesie Bandery i towa Na mocy wyroku skazani zosta niego więzienia, iownież kara P d 
rzys^y sędziowie przysięgli udali się li: Bandera i Myhal na dożywotnie hajnego jest łączną 5 - c ju k a r  My_ 
wczoTaj o godz. 19.30 na naradę ,któ więzienie, Pidhajny, Maluca, Kacz hal otrzymał prócz dożywocia 7 
ra tałwała do godz. l-ej w nocy. o te j marski, Senkiw i Maszczak — na kar, Fedakówna i  Święcicka zosta 
godzinie rozpoczęło się odczytywanie 1 5  lat więzienia, Makaruszka —  łv uwolnione rta podstawie we^dyk 
lwerdyktu, co trwało do godz. 2 -ej. ( na 4  lata, Spolski —  na 4 lata 8 .  tu sec3ziów przysięgłych a Raczun

W erdykt sędziów przysięgłych uz- imesięcy, Zarycka, Paszkiewicz, rta podstawie amnestji. Drusa ka­
nał winę wszystkich oskarżonych z Janłw, Stecko, Jarosz, Fenyk, A - 1  re  Z a ry ck ie j, 2 lata darowano na 
wyjątkiem  Święcickiej (6 głosów tak , syk i Rawłyk — na 2 lata 6 miesię: podstawie amnestji 
sześć -  nie) i  Fedakówny ( 7  głosófc? Cy, Suchewycz, dr. Hnatowicz, Ko j Wszystkie kary podano z uwz- 
nie, Pięć głosów -  tak. Osk. Raczun ciumbas —  na 2 lata, Fedakówna,1 ględnieniem złagodzenia ich na mo 
został uznany winnym sfałszowania le  Święcicka I Raczun zostali uwolnię cy  amnestji. 
gitym acji dla, mordwcy dyr. B a b ija , | m . j Wszystkim oskarżonym zaliczo-
jednak me z pobudek pohtyczaych.Coj Bandera sąd orzekł 7~krotną n o areszt śledczy- 
do osk. Senkiwa sąd przysięgłych przy. karę dożywocia i 3  kary wielolet 
ją ł  zniniejszcną poczytalność jego w

godzinie 8 rano pan premjer Sła- Jor, na 25 osób personelu zastał
woi Składkowski przybył do loka przy pracy zaledwie 3 osoby. Wo 
™ J  t, o d  rvox»;\r7 <x7 f*crn n r fttn te r  n o s jb  W i o .  S traży  P o żarn y ch  R P . b ęc

cU.rili zabójstwa Baczyńskiego,
Po odczytaniu werdyktu, prokurator 

PrachteL - Morawiański wniósł o uwz­
ględnienie w stosunku do niektórych 
oskarżanych okoliczności łagodzących, 
a  do innych — obciążających, przy -  
czsm specjalni* podkreślił iż osk. Pid

Polska ofifioltło sonKcje
k ie jl  Icelem  udbycia konferencji kować o jedną czwartą, 
z zastępcą naczelnego inspektora,

Order Odrodzenia Polski
dla ks. biskupa Okoniewskiego

W ARSZAW A A l o n i t o r  P olsk i'‘dn. mińskiemu w Pelplinie oraz Krzyż," 
27 bm e-łasza  żarzadzonie Pana P re- ; Kawalerskiego orderu Odrodzenia Pol 

nadianiu w ielkiej j ski za zasłngi na polu pracy społeczzyd en ta Rzplitej o 
wstęgi orderu idrodzenia Polski za 
Y ybifcne zslśługi na l>olu pracy sjM ecz 
ne.j księdzu dr. Stauisłaiwiotń WojcaÂ 
choiwi Oko-ruiewsldemu, biskupowi cheł

nej S. P ;  Władysławowi JaicLowi J e  
zierskiemu, rojnikowi w Sobieniatl - 
Jeziorach pawi atu garwob ńskiego 

 o------

Aidw. Starosolski 
prosił o łagodny łwymiaT kary, a  adw. 
Pawencki zwrócił uwagę, że osk. Żary 
cka została uznaną wmną większością 
zaledwie jednego głosu.

Po odczytaniu Werdyktu ławy przy 
„jęgłych i  końcowych wnioskach, try  
nruał o godz. 2 m. 20 rozpoczął narS 
dę nad wyrokiem.

LWÓW. Wczoraj o ,godz. 20-ej 
■/ostał ogłoszony wyrok w 5-tygod 
piowym wielkim procesie terorys- 
j-ów ukraińskich.

WARSZAWA. W  związku z pi- cznych hr. Galeazzo Ciano i zaktmm-lu ZWiaZKU airozy  r w w i u j '."  ' - —  r   ̂ ■7jnriae’hv     . . . . . .  . .  I. y i- (./.nyi-ii nr. uaieazzo Ciano 1 zaKtt
m ieszczące g o  s ię  przy u l. P o zn ań s w ił p erso n e l b iu ra  Z w iązku  z re a u  -ta jny  trzykrotn ieiid  sem n ą d e k la ra c ją  p a n a  m in istra  sp r  nikował mu powzięta przez polską
m ie sz cz ą c  gtż a V F j  tAuiać, n  ied na cz w a rta . Adw. Starosolski rmiememi obronyI _ _ _ _ _ _ _ _ _______ Hr- ^ ra

zagranicznych Becka, złożoną prze ministrów uchwałę, co do zniesienia
wodniczącemu rady Ligi Narodów zarzadzeń sankcyjnych w stosunku do 
dnia 26 czerwca, rada ministrów ^'ło.ch' Ponadto ambasador Wysocki 
na posiedzeniu w dn. 27 bm. uch mln,istro^  .sPraw ^ ^ ^ u n icz-
^ t a  J * i c  ^
ne w stosunku d o  W ło c h . O d p o  - spolitej w najbliższym czasie wydane, 
więdnie zarządzenia wykonawcze W  odpowiedzi na to oświadczenie,
zostaną W najbliższym czasie OgłO minister spraw zagranicznych, hr. Cia'
szone

RZYM. Ambasador Rzeczypospoli­
te j przy rządzie włoskim dr. Alfred 
Wysocki, udał się wczora- wieczorem 
do włoskiego ministr? spraw zagrani-

no, złożył na ręce ambasadora Wysoc- 
ktego gorące podziękowanie dla rządu 
polskiego, a w szczególności dla mini­
stra spraw zagranicznych Becka, jak ró 
wnież zapewnień .■ o szczerej przyjaźni 
narodu włoskiego dla Polski.
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SiedmnBstoletni truciciel
Jeszcze nie przebrzmiały echa gło­

śnej w całej Polsce sprawy Pawła

Nowoczesne Chiny
ARSZENIKIEM 

Zakupiwszy za kilkadziesiąt groszy
------------ w aptece truciznę, udał się przed dom

talem swych dzieci na dożywotnie wię- rodziców, a upewniwszy się, że bawią
7 t P f l l P  5ł 1 (1 7  U / l/ r A ło O  « G i i f A l r O ł l r J T J o  C<* _ < • r .  .  r « J  tz dziećmi w kościele, wszedł do wnę-

OTRUŁ MATKĘ I TRZECH 
BRACI

wi/iuuiuzie oą- z dziećmi w kościele, wszedł do wnę- 
du Okręgowego w Sosnowcu znajdzie tiza, a następnie całą zawartość paczki 
się sensacyjny proces, żywo przypomi- vvsypał do gotującej się kapusty, 
nający potworną zbrodnię „truciciela Wkrótce po jego wyjściu, wrócili z
Zagłębia1'. kościoła Witkowscy. Zaledwie jednak

j spożyli obiad, rozchorowali się ciężkos 
i Najbardziej rozchorowała się matka 
1 zbrodniarza Marjanna, która po kilku* 

Na ławie oskarżonych zasiądzie mło- godzinnych męczarniach zmarła. Pdzo- 
tiy, bo zaledwie 17 lat liczący chłopiec s*a*‘ członkowie rodziny uniknęli smier- 
Henryk Witkowski (wieś Chlina, pow. ci> dzięki pomocy lekarskeij.
Okulski, oskarżony o otrucie swej mat- Ponieważ nasunęło się naturalne pó­
ki i usiłowanie otrucia ojca oraz braci: dejrzenie, że Witkowska zos a u a, 
Rafała, Jana i łngacego. przesłano je j wnętrzności: nerki i zołą-

J dek od Instytutu ekspertyz sądowych
Oprócz Witkowskiego przed sądem w Warszawie, który, w sposób nie do­

stanie jego kolega, 26-letni Maksymil- puszczający żadnych wątpliwości, o- 
jan Nowak, oskarżony o współudział rzekł, że została ona otruta arszeni-
w zbrodni.

'Było to przed rokiem. Henryk W it­
kowski, pomimo młodego wieku, zdra­
dzał złe skłonności. Nie chciał praco­
wać, włóczył się po nocach i romanso­
wał z pannami. Doszło wreszcie do te­
go, że rodzicy zmuszeni byli wypędzić 
go z domu. Nie przejął się tern jednak 
zbytnio chłopiec. Bez żalu opuścił ro­
dzinną wieś, przysięgając sobie po po­
wrocie zemścić się na rodzicach.

kiem. Zdecydowało to o  dalszych lo- i 
sach sprawy.

Na rozprawę, oprócz kilkunastu 
świadków wezwano kilku lekarzy, któ­
rzy dokonali sekcji zwłok zmarłej.

PRZYZNAŁ SIĘ

Truciciela aresztowano i osadzono 
w więzieniu. Badany w śledztwie W it­
kowski do winy się przyznał. Oświad­
czył on krótko, że otruł rodziców i bra

, ci dlatego, ponieważ go wyrzucili z 
Po powrocie do wsi zwierzył się on ! domu. Aresztowano również Nowaka, 

ze swenii zamiarami przyjecielowi No- który :ak się okazało, namówił  ̂Wit- 
wakowi, który po krótkiej z nim roz- kowskiego do popełnienia zbrodni, 
mowie, poradził mu, ażeby otruł rodzi- Rozprawa, ze względu na niezwyk- 
nę arszenikiem. Propozycja ta przypa- łe tło, jak również młody wiek oskar- 
dla do gustu Witkowskiemu. ■ żonego wywołała zrozumianą sensację

Mimo, że wielka część ludności olbrzymiego państwa chińskiego zachowuje w dalszym :> g u  stare obyczaje ^ tra ­
dycje’ to jednak do większych miast chińskich dotarły już dawno prądy kultury zachodniej, przekształcając życie 
i obyczaje chińskie. W  Szanghaju, każdego tygodnia odbywają się wesela na publicznych placach, wyprawiane cał 
kowicie cedług ceremonjału europejskiego. Nowożeńcy i drużbowie zjaw iają się w starodawnych strojach naro­
dowych. Zdjęcie nasze przedstawia publiczną ceremonję weselną na placu w Szanghaju.

0 zniesławienie pi 
Jastrzębowskiej
Sąd okręgowy w W  ar sza wi. 

ważał sprawę o  zniesławienie i Obra; 
rektora akademji sztuk pięknych, se 
W ojciecha Jastrzębowskiego, przez 
tystę - rzeźbiarza Stanisława S-f-ukal 
skiego, który opublikował artykuł 
tygodniku „Myśl Polska" o b . «lov 
pomnika ku czci Marszałka Piłsi iskie 
go. W  artykule swym p. Szukalską, ktcl

1 rego wystawę rzeźb zamknięto nłedaij 
, no w I. P. S., zarzucił prof. J. „ ja b i j
i gliwość, protekcyjność, należen e ciL 
| trójcy kalkulantów w sztuce i za&iknij 
i cie sobie na zawsze drogi do zaufani! 
I sfer artystycznych", wreszcie nazwT 
i go „karłem". Z uwagi na charakter sj f 
1tuacji sprzecznej prof. Jastrzębow sl' 
i go, oskarżenie objął z urzędu pro|
; tor żeleński, obok rzecznika oskarl
■ prywatnego, adw. J. W asseroergal 
| skarżonego bronił adw. SŁ Szurlejl 
i prawie sądowej przewodniczył wij 
| zes Wl. Posemkiewicz.
* P. Szukalski nie przyznał się d.
| ny i oświadczył, że. jego zdaniem i 
' Jastrzębowski nie powinien zasładiS 
j stołecznym komitecie budowy ptiJ 
’ ka Marszałka Piłsudskiego, bo
■ specjalnością jest raczej sztuka 

wana, a nie monumentalna i, gq 
zajmował się jedynie profesurą w 
demji, oskarżony nie protcstc 
przeciwko temu.

Niedadela* 28 czertrca 1936

Pięć wysokich gatunków pap:erosówbezustnikowych

E S S E
115 s tuk. 1 zł. 50
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P r o c ż y r a r d o w s k i
PROKURATOR: Jaki jest stos! 

osobisty pana do prof. JastrzębowJ 
go?

Świecące dziecko

OSK.: W  tych warunkach nie mogę 
mu się kłaniać. Spowodował przecież 
zamknięcie mojej wystawy w I. Pj. S.

W ARSZAW A . Dziś przed Łzydzia- dowych Towarzystwa Żyrardowskiego le spadał. Nawet w okresach uajlep- i °  ^ " o L c n o ^ m o f ^ I a '
łam handlowym sądu okręgowego w (w osobach p.p. Szujskiego, Laoherta szej koujuhktury Grupa finansistów w komitecie ta d p iA
Warszawie rozpoczął się proces z po- i  Srzedraickiego.  ̂ francuskich ohjęła te zakłady w kon- p0nin*1j<a j est ^ o d ą  dla dobra sztuki*
wództwa mnieszości akcjom ar juazy to - W czorajszej rozprawie przewodni- cu 1923 r., kupując Iwiększosc akeyj >|'y[ko Dunikowski i ja  jesteśmy wieł-P
warzystpPła zakładów żyrardowskich czył wiceprezes sąćliu okręgowego La/u- od zarządu państwowego, który  po himi rzeźbiarzami,
przeciwko spółce akcyjnej p. n. T-w o ter, w skład zaś trybunału wchodzili zniszczeniach wojennych sprowadził _  a  czy obraziłby się pan za „kar-
Zakładów żyrardowskich o uinieważ- sędziclwie Gebethner i  Konieczny. Z kosztem 2 miljonów zł. fabryki te  do ła“?

‘ nianie uchwały hrabiego zgromadzenia ram ienia powodów występowali adw. stanu kwitnącego. Grupa ta  zakupi- -  Nie, bo ja  się do tego me p oczg^
ze stycznia 1934 r. dotyczącej zatwier W olski, z  ramienia, zaś pozwanych ła  pakiet akcyj za snmę niewspołnuer ^  o b ^ ić

oboie obserwowali dziwne z j ateńsko. dzienia sprawozdania i  bilansu spółki (p. Boussaca i  innych) adw. K oral. nie niską —  460 tysięcy fraków- jedynym świadkiem w procesie
*■ _ _ _ _ _ _  -i j  « t ł t    nni-o A  o.n i ii rfO I A i^ o lr io n  ToHiłialroP T Jłiłr lATPTfm O 1 _ . . • . . , .

Światło zwolna przygasało. M atka za rok 1932/33 wraz z rachunkiem
(la l Prze-t rilripm sensacip wvwo- oboie obserwowali dziwne zjateńsh . dzienia sprawozdania i  dućuisu bpuuu u j - “■ /“““ i1. ,  V . r 7 , , ~ ". Jedynym świadkiem w procesie

hrwała Śńecaca. kobieta z T irano św iatło zwolna przygasało. M atka za rok 1932/33 wraz z rachunkiem W  obszemem sprawozdaniu rze- szwajcarskich. Jednakże faktycznie i  prof Jastrzębowski, który zeznał, i< 
ływ ecąca . wiaTknfciraeo oraz pysków i  s tra t oraz odrzucającej wnio czoznawców zawiera^ące/m kilkaset te j sumy nie zapłaciła, ponieważ uzy s zuhalski nie po raz pierwszy uprał

Obeaiue wydarzył mę analogi zny 's e k ^ u n i S a  z z i ą d u  pp Bouccasa stron druku’, omówione są dokładnie skała w p.k.o. kredyt w markach poi dywersję w Ł h  artystycznych, r
wypadek w małej miejscowości V am- księdza, jednakże mimo stałej ohser ^  usunięcia ząau pp osz<xegótoe pozycje rachunkowe oraz skich, który spłaciła w tychże m ar- ca kłamstwa i oszczerstwa. Nigdy
puzzo. Chodzi tu  o dwunastoletnią w acji zjawisko się me powtórzyło. Aupatit. ^  wymienione wszystkie fikcy jn e  rachun kach, 'ale zdewałuowanych kwotą za- nie szkodził, przeciwnie, popierał

P . BOUSSAOdziewczynkę. Cierpi ona na anemję i W ystąpiło dopiero po szesnastu Jf. n O O *m a* k t o T s  ^ ^ “ fraaSów  "szw aJ^ r- działalność. ' Jednak p. Szukalski
od szeregu tygodni leży w łóżku. N ie- dniach, gdy przypadkiem lekarz ha- [G ło ś n a  t a _sprawa juz kilkakrotnie ta  i  pokw dow ^ia Np. W  tworzy nowych rzeczy, tylko obwc?
dawno pozwolono je j na opuszczetae -wił u dziecka. Wprawdzie śfciatło znajddlyała się przed sądem. Ja k  m a  styczną je s t  " s  Ł  dawne rzeźby, nie sprzedając i S
łóżka, jed atae m atsa  zakazała je j  nie było ta k  intensywne ja k  za pierw domo, powodówie, wnosząc powodzt- wpłacona prz®  Z ^ a r d ^  C X O  na WARUNKOWA GO SPOD A RKA -  Pracą zarobkową nie shanbi!

- - • , „„„„„ _  _a„ —  t «m niemniei hvło wido- wo prosili jednocześnie sąd o zabez- asekurację zakładcr/ zyrardowstacn w życiu, a  pitmadze dostawał, jako st!
wychodzenia z domu, wobec czego szym ^ S n u t  p ^ e m  pozwu przez n u ż e n ie  sek- od ognia w Paryżu, gdy tymczasem Przez >. Oją 10-letoią gospodarkę sydfa J .  2^ nał pr0f. Jastrzębowski. 1
mała połozyia się w banaku zawie- czne. T w n ło t o  , P ^  wyznaczenie zarządu prymu- stwierdzono, że Żyrardów wogóle w zniszczyli finansiści francuscy wszel- Pomiędzy świadkiem a oskarżonyi
szonym w pokoju. zaczęło blednąc i  zgasło westru ilwyanaczome z ^  u p y asoknjm w ny nie był. kie przedwojenne .urządzenia społecz- doszło do starcia, gdy p. Szukalski Ą

Gdy zapadła ciemność >wssedł do św iecące dziecko z Vanupuzzo zd.o ^owego nad m ajątkiem  sp , y w t  ^  a3(kłai acj, ochronki i  wiadczył, że prof. Jastrzębowsk, mi
pokoju starszy brat dziewczynki i spo było już pflwttią popularność i  rodzi- ją c  tę  prośbę faktem , iż zarząu, p j  PRA N CU SCY DOBROCZYŃCY + był w wojsku na froncie i malował agi
strzegł, że płynie od n iej dziwne świa na musi chronić dziewczynkę przed rany przez grupę f ira n c u ją  z  p. Bou- przeci0tnie 2 i pół m iljoua ' P o  oświadczeniach rzeczoznawców tacyjne afisze. Prof. Jastrzęte® ^  r Ą
tło  : natarczywością żądnych je j oglądania ssacem na czele, m ając iwiększosc a k - , w obec przecięcme poi j  m e m ń  c™nHown«> temu. of.aroiac tul

sprowadził matkęPrzestraszony przybyszów.

Jan Kiepura w Warszawie

ssacem na czele, m ając większość a k - j W obec przeciętnie 2 i poi m njona o n n a ą — n ^  ft0wn-e ^  ofiarU]-ąc
cyj prowadzi gospodarkę rabunkową' dotych w y d o b y ty c h  rocznie przez pełnomocnik pd/oda adw. W o s^  za - c]owóc ks^ żec2kę wojskową. 
działa na szkodę spółki, nie płacąc p o -; C.I.C. —  bilans żyrmidłAwa wsb «ywa dał szereg pytań ..Ległym^ poczem w Po przemówieniu stron p. Szukał 
datków i  t  d | ły  stałe deficyty. Przez całych la t 10 dłuższam przemówiemiu opierając się sk; w ostatnśem słowie oświadczył, ż«

a Sad nTzvchylaiac się do te j proś- nie wykazywano dywidendy. na ekspertyzie biegłych, omawia po- jest apostołem sztuki, a co do zarzutu
hv h  dniu 3 m arca 1934 r  zabezpie- iStan zatrudnienia oraz wytłwór- szczególne fak ty , uwypuklając gospo- megalomanji, to i Napoleon był mega- 
czvł nozew wyznaczając zarządców są czosci w zakładach żyrardowskich sta  a .r k ę  kapitalistów  francuskich, oraz lomanem.

’ .     m m m m m m  podkreślając, że suma 25 miljonów za

Wczoraj wieczorem przybył do stolicy światowej sławy tenor polski Jan Kie­
pura witany owacyjnie wprost entuzjastycznie przez szerokie rzesze ludno 
ści Warszawy. Kiepura w dniu 28-go bm. na pl. Marsz. Jozefa Piłsudskie­
go w Warszawie, podczas Mszy potowej z okazji Święta Morzk odśpiewa 
szereg pieśni. Zdjęcie przedstawia Kiepurę śpiewającego na prośbę publicz­
ności na dachu samochodu przed Dworcem Głównym.

LOTNIK BALONOWY POZWANY
o 34 tys. zł, odszkodowania za wypadek

Do wydziału I cywilnego Sądu Ok­
ręgowego w Warszawie wpłynęło po­
wództwo o odszkodowanie przeciwko 
znanemu lotnikowi balonowemu, zdo­
bywcy puharu Gordon - Benetta, kpt. 
Hynkowi.

Na szosie pod Jabłonną najechał 
samochód prowadzony przez kpt. Hyn- 
ka na motocykl, którym jechał kapral 
Ambik. Wskutek odniesionych obrażeń

cielesnych kapral Ambik zmarł. Obec- j 
nie rodzina jego wystąpiła przeciwko 
kpt. Hynkowi o odszkodowanie w wy­
sokości 34.000 zł. Ponieważ pozwany 
nie przyznaje powództwa i powołuje 
się na to, że przyczyną wypadku była 
nieostrożna jazda motocyklisty, w pro­
cesie tym powołani będą biegli z dzie­
dziny spraw samochodowych.

WYNIK KONKURSU
na najlep^ą fotografią Marszałka

W ARSZAW A . •— Pod przewodni- W  grupie trzeciej (zd jęcia c >1:
ctwcm gen. Wienia|wy Długoszowskie Ilościowe): nagrodę prezydenta  ̂ m. 
go odbyło się wczoraj posiedzenie są - WairsJfawy (300 zł.) A. Skurjalo­
du konkursowego wystawy „Najdep- wi z Brzesławia, nagrodę B .G .K . (o00

■ szej fo to g ra fji Marszałka Piłsudskie- zł.) —  J .  Rzesiowi ;■ W arszawy, «agro
<< dę Państw  Banku Rolnego (200 zł.)

Na irosiedzemu tom sąd przyznał —  m jr. Stytińskiemu z Modlina, ma- 
następujące nagrody: W  grupie l - e j grodę B.G .K . (100 zł.) S t :  K olom e-

■ (portret o fic ja ln y ); nagrodę min. spr. cowi z Krakow a, nagrodę honoi-ow ą 
i zagr. w sumie 300 zŁ —  W . P ikielo- W : Pikielowi, jpir. Pom arańskim iu i 
■■wi, nagrodę, (ministerstwa przemysłu i  W . Rokoszowi, zaś dyplomy honorowe 
‘ handlu ( 3 0 0 'zł.ł)L. Szczcsikowi z W ar —  firm ie „Eoto“ , labra(torjum  foto- 
! szawy, nagrodę d yrekcji P .K .P . (200 gruficznemu Wojskowego Biura. Histo 
i z ł ) —  L . S i^ a s z c e  z W ilna nagro- ryiezmego oraz p. Olszewskiemu. Na go 
jd ę  ministerstwa skarbu w.r. i  o.p. dło „ S tn d " padły dwie nagrody po 
! (300 zł.) —  Z. Marcinkowskiemu z  300 zł., jednak wokee .biraku dekłaji-a- 
' Warszaiwy, nagrodę funduszu kultu- c ji  autorskiej, nagrody te  przyznano

ry narodowej —  laboratorium foto- komu innemu.
' groficm ego wojskowego biura h isto- W ystawa zamknięta będzie 30 czer 
I ryeznego, nagrody B.G. (100 zł.) S t. wca /wieczorem  ̂ poczem przewieziona 
; Czaplińskiemu z  Wajrszawy. będzie do Krakowa^

ZJAZD REKTORÓW
szkół akademickich

W ARSZAW A —  W  dniu 26 b.m. j akademickiego. W śród szeregu zagad-

^ieszo przez kanał 
La Manche

(la) Kilku ambitnym pływakom

byłd

pod przewo tniuw em  m inistra W . R . i  
O.P. prof. dr. W ociecha świętosław- 

skiego odbył się zjazd rektorów szkół 
akademickich.

Celem zjazdu było omówienie sze

nień omawiano gprawę opłat akade­
m ickich i  pomocy dla młodzieży, 
szczególnie ze sfer w iejskich i  robot­
niczych, sprawę uproszczenia admini­
s tra c ji w szkołach ak ademickich, spr a

bezprawnie (wyciągnięta z Żyrardowa, 
bynajm niej nie stanowi jeszcze wszyst 
k ich  s ira t, k tóre zakłady spowodu te j 
gospodarki poniosły, fałszowanie bo­
wiem bilansów przyczyniło się do sztu . . . - - - , ,

piero przerobienie wszystkich hilan- §zą p.sma angielsWe zn?Jazł si? czł^  
sów, usunięcie z uicłi wszelkich, me- który zamierza przejść piechoty,
prawidłowości, fikcy jnych  i fałszy- J e s t  n;m wynalazca M. Marcus. 
wych pozyicyj dałoby dokładny obraz przeprowadził poraź pierw-,
strat, poniesionych przez akcjcm arju- ^  ^ sp ^ ym enty  w kapie,is' 1 
szy, strat, które dochodzić będą na nadai0rskiem Morze , ,
grupie finansistów francuskich i  na {loś(; burzliwe, ale mimo to udało
byłym zarządzie sSpółta. Z tego też wynalazcy przejść k:lka kilometrów be3
pAyodu adwokat W olski wnosi o o d -. trudu po wodzie,
roczenie sprawy, celem sporządzenia i Wynalazek składa się z ubra 
,ych nowych bilansów. Urobionego z gumy i z pary specjał

juszy adw. K oral sprzeciwia się  t  , cug jSzed}« zanurzony do pasa w w oj 
mc wmoszciwi i  prosi o odroczenie; dzIe> Ręce nad wodą( zupełni
sprawy, ale jedynie po to, by m ó g ł'Woine. Palił nawet papierosa w czesil 
się dokładniej zapoznać z ekspertyzą. ‘ wędrówki. Po przejściu kilku kUottie1 
'Zaznacza że tezą jego mocodawców i trów nie okazywał żadnego znużeni, 
jest, iż Oprawa ta  wymyka się z pod Publiczność witała owacyjnie f

.. i r i i  rrA * dokonaniu eksperymentu. Po wyjsc
kompetemcji sądów po , " < z wody wynalazca oświadczył, że oc
mo iwa pomiędzy Żyrardowem a  C.I.C. j kuj e jepszej pogody, a gdy nas 
przewiduje arbitraż. , spróbuje przejść kanał La Manche

Przewodniczący zamknął aozpra-: „  —,  —, r a g | Q
wę oświadczając, że sąd wyda orze- ■ 1 -« l«
czeuie oo do tych dwóch wniosków ZAFLŚZ S IĘ  NA CZŁONKA
obrońców w dniu 17 lipca r.b. L .O ^ J ? .in

Wakacyinp obozy P. W.

Zona ścigi mążs
i regu spraw bieżących oraz zapozna-  ̂h/ę statutów szkół, potrz, hę reform y; 
i n ie się z opartemi na 3-letniam do-[ stućljów na poszczególnych wydzia^j

W e wsi Szeehynie kolo Przemyśla 
doszło do dokonania potwornego sa­
mosądu na osobie wieśniaczki Any He- 
łesio i przemyskiego handlarza starzy­
zną Baclerca. Baderec był w swoim cza 
sie skazany za zabójstwo rybaka

swej rodziny udała się do miejsca za­
mieszkania Baderca, gdzie siłą wdar­
to się do mieszkania, budząc przeraże­
nie zarówno Baderca jak i jego ko­
chanki. Baderec w negliżu wybiegł z 
domu. Rozpoczął się pościg na prze- j

wydzia- j

4 .Tiadczeniu opinjaimi ustępujących łach, wreszcie organizację instytutów 

/ obecnie po skończonej kaaencji re- jjaukaw o - ba/dawczych prąy poszczę- j 
I ktorów i  wiskaaaniami na przyszłość gólnych katedrach. .

zakresie poszczególnych dziedin życia^    — ,

Przemyślu. Przed rokiem ożenił się strzenie pół kilometra. Badercowi uda- ,
on z chrześcijanką, Anną Pelikan, z ło s ę ujść i ukryć §,»ę w lesie. Ofiarą '
którą zawarł małżeństwo rytualne. —  napastników padła Heleslo. Pobito ją
Pożycie małżonków nie było szczęśliwe łomami i kastetami w niemiłosierny
i dochodziło do częstych scysyj. Os- sposób. W  stanie beznadziejnym prze-
tatnio Baderec porzucił żonę i zamie- wieziono ją  do szpitala w Przemyśla. •
szkał u Anny Hełesio. Obrażona ,Anna Napastników oddano do dyspozycji sę-
’J eIiknn wraz z bliższymi członkami dziego śledczego. -

P O M N I K

Marszałka Pltsudshl jso
w Wśl nfe

Konto czekowe P. K. 0. Nr. 146.111 oraz ra­
chunki we wszystkich Bankach wileńskich.

Widzimy naszą młodzież zrzeszoną w organizacjach P. W. i W. F. w momen ty 
cie wyjazdu na wakacyjne obozy letnie. Na uśmiechniętych twaroach w# i 
radość i zdrowy optymizm. Wyjedzie ich w tym roku około 8.000, n^

skie słońce, wody i lasy.
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hory na piersi 
Krycie 
Ssaki

-warszawskim Dzienniku Naro- i
czytam y: !

Spoleczeństuo polskie nie zopomni
Władze czeskie na Śląsku Cie- ska zariicm na więzienie lub wyda- hut żelaznych w Wilkowicach, a 

szyriskim i Morawach w dalszym leniem z granic państwa. .przedewszystkiem „jako Polak -
ciągu prowadzą siwą eksterminacyj 
ną politykę w stosunku do Pola- 

Na marginesie całej te j sprtrfwy, fców. P„utal;iemi środkami dążą 
brązującej pojęcia i  o Dy czaję, pa cło likwidacji żywiołu polskiego, 
ujące w  naszym, „odrodzonym*! Akcja urzędów czeskich, wspie- 
arlamencie, wypada nadmienić, rajna przez wrogą Polakom szowi-

nistyczną „Matice osvety Iidowe“ 
organizacje, przy-

Osławicna ustawa o ochronie cudzoziemiec" spensjonowany. 
republiki, przy pomocy której fa- w  marcu r.b. wezwano p. B a- ; czeg0 uważam list. p. min. Kiw-iat- 
brykuje się „polskich zbrodnia- durę do dyrekcji polskiej w Mo- kowskiego do sen. Heimana za 
rzy i jrrydentystów1 napełnia wię rawskiej Ostrawie j zażądano od niewłaściwy. Muszę się tu

polemicznelWs,kl w Pa,estvnie
Republika wolnych ludzi j
Nre wiem czy dostatecznie p la -; Skfe

stycznie przedstawiłem we w c z o -'
|; ajszym artykule wstępnym dla-

,e konserwatyści, którzy w swoim
:zasie, z takim zapałem, przymknę- ; ;nRe czeskie 
i do obozu piłsudczyków, obecnie }3 jera  na s j,je

z.en.ia. ofiarami czeskiego „demo- nieg0 fotografji jego i jego żony [acj także do swego artykułu z 
kratyzmu". Noiwouchwalona usta  rzekomo dla celów wizowych. zed kilku dni: ~

stamtąd energicznie rugowani, j

owarze podwarszawskiej je st '•

wa o ochronie państwa czeskosło- 
wackiego będzie w rękach policji 
i żandarmerji czeskiej nowym bb-

\V hutach j kopalniach Zagłębia czem na Polaków.
Ostrawsko - Karwińskiego zwal- Ofiarą czeskiej nienawiści i me- 

.ed-zonko: „Przymknij twarz, b o i n'a sO masowo robotników -—  Po tod policyjnych czeskich padł o- 
sz przeciąg!"

>d kiedy żona wyjechała na letni- 
Kazio jest chory na piersi, 

ata za każdym ładniejszym biu-

*  Gdy mu dałem czek, rzucił we
mn e wazonem....

Czy nie było krycia?
  Owszem, skoczyłem za czatę.

laków nawet tych, którz^ się uro statnio wybitny działacz polski na dze policyjne zażądały od niego ^ k ie g o  do p. Hetmana czynią 
ozili na ziemi śląskiej. Gdy się teienie Moraw, p. Adam Badura, I0tografji prawdopodobnie na to, ----
# K *~T ł-v,  r / 1, /~\ #v A p-w •   1 1 1 _ 1 . . .   u f n m * s łt__-   * — —>clue pozbyć kogoś z „demokraty- wydalony bez powodu 
czucj' republiki, —  znajdzie się Czechosłowacji w dniu 
zawsze sposób, by zrobić z nie­
go w oczach opinji publicznej 
„zliodm arza, czyhającego na ca- 
łosć republiki". W ystarczy ,na to.. 
biak światła przy rowerze, lub 
n.copłaconie w porę abonamentu

z granic 
3 b.m.

Przyjechał on na teren dzisiejszej 
Republiki Czechosłowackiej w r. 
1903 j od tego czasu przebywał 
tam bez przerwy, opiekując się 
robotnikami

aby ją unriescic 
stępców".

W  dniu 25-IV r.b. otrzymał p. 
Badura wezwanie na rozprawę są­
dową, jako oskarżony o obrazę 
czci przez M. Ostrawską dyrekcję

radjowego, by dać policji powód

polskimi, zatrudnio- 'Rozprawa miała się'odbyć
nymi iw hutach i kopalniach Za- __ -r.—

1 do wkroczenia, które kończy sie
głębia Ostrawsko -  Karwińskiego. 

W  r. 1931 został jako robotnik

18 czerwca. Tymczasem dyrek

JEROZOLIMA. Opór uzbrojonych 
band arabskich przeciw rządo u staje 
się coraz bardziej zacięty. W óry w 
okolicy Nablus wysłano ekspedycję 
wojskową, składającą się z 1600 żoł­
nierzy pułku szkockiego, celem zlikwi- 
..owania silnej bandy uzbrojonych Ara­
bów, dopuszczających się ataków gwał 
tu i teroru. Banda ta liczy około 500 
ludzi. Władze oczekują, że zlikwidowa­
nie je j znacznie przyczyni się do uspo­
kojenia, bowiem banda ta stanowi oś­
rodek wszelkiej akcji 
kraju.

. W ojska brytyjskie stopniowo okrą­
żają Arabów, odcinając im dostawy ży 
wności, przemycanej nocą z Sidnej 

,  ■ , . , . wsi- Atak wojsk angielskich wsnoma-
łu je  wyrazme tego, co powiedział, gany jest przJz samoloty. wspoma'
z teybuny Senatu, żv p. Hemian Pusty pociąg jadący z Haify do Ud- 
płnci „jak radca", jakkolwiek dal- dy został zaatakowany przez Arabów 
szy  tenor tego i.rtu stwierdza, że Którzy Prze.z rozkręcenie szyn w odle- 
p. Kwiatkowski i? 'ćv  ? wtedy nie- glości 5 mii 03 północ od Liddy, spo- 
prawdę wodwali wykolejenie się parowozu w

2 )  Pan K w id k r w s k ; nie nn m f i scu’ J^ z ie  tor przechodzi ponad ka 
'  141 nie P o g n a łe m  odpływowym. Pociąg ostrzeliwa

, „F.arstwo jako
Po kilku dniach, w czasie zebra- wychowawca i pedagog", w  któ- 
nia Polskiego Związku Szkolnego ,.vnl omawiałem k\r<stję moralno- 
p. Badura, chcąc zapobiec ewen- ^  j rzetelności państwa a więc 
tualnym domysłom, podsuwanym j Ł.rZędu skarbowego w stosunku 
często przez prowokatorów, o- do obywatela, 
świadczył członkopi P.Z.S., że wła T - Zy cechy Y ;tL* jnm Kwiatko-

powstańczej w

ten list n.'e'.v«>ćc?wvrj-
albumie „prze- p an Kwiatkowski nie odwo-

Co do mnie, mam tylko jedno ży- 
nie —  mówi narzeczona do Staisia.
  Ja k ie  najdroższa?
  Żebyś mi nigdy niczego nie od-
wił.

__y więc jak  wiecie, kochane dzie 
mówi nauczycielka — ptaki i ry 

by [składają ja ja . P tak i wysiadują mło 
de, a co robią ryby?

  T a k  samo — mówi Bodzia
  Ja k  to tak samo? Czy widzia­

łeś) rybę na ja jk u ?
   Widziałem sa|nd!yinkę na połc­

ie ja jk a .
j *  * *

. —  Do jakiego rodzaju stworzeń 
rjleżą psizczoły? 
i —  Do ssaków.

—  Jaik to?
—  Przecież sśa ją  jmiód.

1 Wyhr. WeL

Palestyna wciąż krwawi

cja policji poleciła P. Badurze o tw ierd z  wyrażnin te g ,, że p. He i-1
pu ścić tery torju m  C zecho-słow acji m 'm  m ów ił prawdę^ płaci p o - , się strzelców arabskich. Jeden żołnierz

Zdjęde przedstawia moment wyjazdu autobusów żydowskich z 
do Tei -  Avivu pod osłoną konwoju wojskowego angielskiego dia

wienia band arabskich.

najpóźniej do 5 maja r.b. , datku dochoJ 2400  zł. aczkol- ■ ' maszynista zostali zabici, 3-ch zaś
P. Badura nie był nigdy karany viel<_ z treści listu wynika, że to j łpłmerzy, w tem jeden oficer, odniosły 

i to było dla władz czeskich nie- prawda, a. tylko p. Kwiatkowskie- l c,ęz . rany- Po nadejściu pomocy na- 
wygodne, bo nie miiały pretekstu mu było przyło o stwierdzić, że | J ^ ĉ an s,«’ pozostawiając je-
do y p a le n ia  go z granic państ- na paimętnem p .siedzeniu Sen a- w-górzyftej miejscowości Efraim 
wa. Zainscenizowały więc kome- . u, « l  mówił mr.Prawdę, a p. Hei- A o js k a ,J e s i S S T S o S Ł S  
dję sądową i, stworzywszy nowe- nmn prawdę. j naprawiających linję telegraficzna, za-
go przestępcę" dają żer szowi-; 3 )  tekst listu p. Kwiatkowskiego atakowany został przez 5 0  uzbrojonych 
nistycznej prasiie czeskiej, chciwej można porównać do oświiadczenia.: w. karabiny Arabów. Oddziałowi bry 
na każdy tego rodzaju kąsek. i „jeszcze zobaczymy, czy pan nie tyskiemu wysłano pomoc i dopiero po 
Zarówno przytoczony fakt, jak jest złodziejem". Ponieważ mówi . Z  kt6reJ brałV rów‘

■ długi szereg podobnych robi wra- &ię to w czasie przyszłym, .więc to ^ J  S h- ^ ‘eiskie’ * fpa'
żcnfe, jakby za O l i  specjalnie absolutnie do niizego nie obo-
starano się stosunki z Polską p o - w.ązuje. Pan Kwiatkowski  ̂ p o - żołnierzy jest ciężko ranionych.
ox>rszyć. W  czyim interesie, nie- | wiada: „dobrze zbadamy książki, ---------

• wiad&ino, boć chyba nie w intere- zobac::vmy, czy pan czego nie u- i
;! sie ułożenia stosunków! polsko -  krył", Czyż takie zobaczymy czy ' Q n | T T rirT O rT irT T O  II H i r
' czeskich. P a T ] !  n r e  Jest złodziejem" rzuca- j

Na politykę stosowanej do Pola ne w listach, publicznie przez u- i ZŁOŻ GROSZ NA SUDOWJR 
1 ków nienawiści, dość ciekawe rzędową agencję ogłaszanych, ' . .  „

* ’ 1 SZKÓŁ POWSZECHNYCH

byłego BB, zacytujemy taki ustęp

; światło rzuca ostatnie oświadczę- może być uważane za rzetelny 
i nie praskiego ministra spraw za- kulturalny stosunek urzędu do o- 

oranicznych, p. K/ofty w sprawie bywatela? A teraz wyobraźmy so 
Jerozolimy stosunków polsko -  czeskich. bie „nastawienie", z którem u rz ę -' 
unieszkodli • • • ■i-:'— 'Odpowiadając na przemówienie Jnicy ^ b o w  zabiorą się do ba- z >>Frontu R o ^  —  

słowackiego posła p. Sidora, p. aa ia Ksiąg .crnąbrnego senatora. 8

Koń sio uśmleje...
,kocham Manię' ‘ iK oń się uśmieje... nie jeden, leez wo się pisze: 

jr.szystkie konie.. Z  czego? Ano —  z „cierpię na manię prześladowczą"... 
mowej oi ir^ ratji, która rozporządzeń T u  Mania i  tam mania. Żeby chociaż 
jp em  pana M inistra W R  i OP ma być pozwolili nam pisać: „cierpię na m a- 
k-prowadzona w szkołach, począwszy , ry s ię " ...
jod 1 września!.. 1 A le śą  kobiety, szczęśliwe, —  r a -
V śm iech koni nie je s t  a k c ją  prze- przykład Rosjanki. Dziś jnż nikt nie wadzi na -uniwersytecie polonista, 
ciwrządową i nie kw estjonuje powa- ustali stanu cywilnego R osjanki w który za przedmiot poboczny ma bi­
gi- uczonych mężów, którzy dokonali Polsce. Polki to zawsze „ów n a "  lub storję?  Z jednej strony — historycz- 
wiekopomnego dzieła zmiany pisowni „owa“ , Żydów ki też, choć często z no -  literackie, bo stud jn je i  historję

no
wiedzieć o czemś, co się łączy z hi- 
storją  literatury? Będzie to „history­
cznoliteracki"... A jak ie  śtud ja pro-

i Krofta wyraził żal, że ze strony i Niema co, łatwo jest obyw atelow i; p- Stollego buchają — j ego siu-
[ p o ls k ie j nie .wypowiedziano się i ̂  ''trołowac ministra iw* tej ,yre- , cŁa Cat-Mackiewicz ze „Słowa" a
j jasno i  zdecydowanie przeciw pla— < .puDliee wolnych ludzi". j Praez p. Cata duchają, bo się z wpły-
[ nom rozdzielenia Czechosłowacji. O d n n u iiP fH   ........  ! "wami p. Cata liczą, władze a immistrr
i Jako żywo nie słyszeliśmy do- . ** j P^^ -̂torwe potrosze Iwojewó-

tad, by w Polsce ktokolwiek, a  i Żałujemy, że nie możemy prze TA16' , 00 Klassa, proikurator
„his-oryez- zwjas2Cza ktoś miarodajny kiedy ■ ‘ jni -extenso doskonałej e’ 81110113 Ga-te

Jić zakres historyczny i  literacki?
Użyjemy: przymiotnika

literacki". A jeżeli ̂ chcemy po- jcojw|e j{ ,poruSzał Sprawę „rozdzie : odpowiiedzi, której udzielił „Czas
lenia Czechosłowacji". Jakaż więc na napaść min. Kwiatkowskiego 
istniała potrzeba wypowiadania Po skonstatowaniu że „Czas" za- 
się „przeciw takim planom?" Od- , IeSa z drobną stosunkowo kwotą- 
powiadać na nieistniejące pyta- J półtora tysiąca złotych, (które to
nie? pieniądze już sa do kasy skarbo-

Może słuszne byłoby zastosowa w’‘ej wniesione), „Czas" pisze:

w
z przekonania 

politycznego, że ta i  powiem z ama- 
torstwa.

Nie znam i- osobiście nigdy nie 
widziałem ani p. Stollego, którego 
mam. słuchać, am p. Klassa, który 
ma* mnie  ̂słuchać w  towarzystwie 
p. Boci-ańskiegc i Birkenmayera

po-lskiej, —  śmiech ten je s t całkiem pewnych przyczyn, zmuszone są do- i  literaturę, ale z drugiej iznów
niewmnuy, bo wypływa, 
zadowolenia..

ze

nie tu przysłowia: „strach ma
wielkie oczy", węszy wszędzie nie

Czyja karta, jest bardziej czysta,' Ja  ̂ lo utrzymuje organ b. pre-
czy tego pis-ma, które pragnie za

szczerego zaznaczania siwego stanu panieńskiego historycznoliterackie, bo przedewszy- j-,eZpie cz e ń Sbwo ‘ g ro z ę  i p o żąd a  łwszelką cenę utrzymać niezależność 
: tt - r* -/-- Ti,.-.,, - i 17 - - o .. 1 oj * /. ’ »ań k a". stkiem studim e historie Jitei*a.turv... . . . - . ___  um, a At— w-nro m-w-m e zapomceą „owna stkiem stud jn je  historję literatury... 

Nowe przepis; ortograficzne 
za- wynikiem głębokich, rozważań

zabezpieczenia przed wizjami, wy 
tworzonemi przez chorą imagina- 

~ cję. Ale z tego nie wynika jeszcze,
zagrań, mia- 

imaginacje

lecz' „żanka1

Poprzednia pisownia ,mocno krzyw ale R osjanki podług nowej pisowni,
,-imt-a konie, bo przecież pisało się  jeżeli m ają nazwiska na „owa‘
Aobreimi koń m i", tak ja k  „dobremi chow ają stale +ę pisownię (Masłowa, nych filologów, —  są puarą ich mąd- ^  ]gka p a ty k a -

Kobietami*‘ , a nie ja k  „dobrymi męz- p awłowa, Sokołowa), co pozwoli im rości- i  wpływów w sferze... nietylko ^  ^  - ę dy.< na te
-v.yznaimi". Konie były oburzone, 0d najmłodszych nawet lat udawać nauki.. Uczeni wznieśli się ponad1 rea^ ow a(i
-■impiały niewymownie, g-dyż podobny, mężatki. dzień dzisiejszy, nie zastanawiali się - J  hod ń  t , k a  s tw jerd z ić , że
arzepis uważały za kwestionowanie J Polki muszą zaprotestować: prze- ^  takienn drobiazgami, ja k  k(mie- ’ 7  Dartnereim obdarzonym  tak ą  w y

męskości, —  dziś się śm ieją!... cież każda panna cb-ce w yjść -zamąż czność przedrukowania wszystkich trpd n 0  znaieżć  w spó ln y
fowy jirzepiis każe pisać wszędzie iub przynajm niej udawać mężatkę, —  podręczników i  książek literackich, ieSZCZe trudniej oczek iw ać
ram,“  i „y m i". Koń, pani koniowa d l a c z e g ó ż  t y l k o  R osjanki s ą  tak uprzy stanowiących lekturę szkolną, ja k  ko- d o^ re j woltj j je(jno je s zcze  ____

ćzy ich dziecko, -  wszędzie w Ucz- wilejowane?... , nieezność zmiany wszystkich map i  nasu^ a gi lpr2 y pU;SZ-c zenie—  że to
bie -pojedynczej będzie „ym“  (dob- Nowe przepisy ortograficzne od- atlasów (wszędzie jeszcze tluwi:^ A n -, w }a śn ie  strach) _  strach, a nie CO

Swych sądów,, które wskutek tego nie 
zabiegc o korzyści materjalne przez 
schlebianie niskim instynktom tłu­
mów, które nie Sulika do kasiy państ­
wowej o subsydja z pieniędzy podat­
kowych płynące, i

rjim dzieckiem) a w liczbie mnogiej zu a czają się (inaczej być nie m (^ło!) g lja , D anja, Holandja, choć musi już 
y m i" ( ,dobrymi kob ietam i", „dob- wyjątkową dokładnością i  juostotą. -— być: Anglia, Dania, Holandia etc.),—

^  . . . . -r ■ l _ T _ _ l _______’ - J     „O.   ' • ił n .tn lł TWUTMliłlni THWF7ffl a/łniil 1rypii końm i**)... Ju ż  przytaczałem słowa jednego z za-
K obiety, tak  ja k  kouie, ró*winież służonych reformatorów na temat pi- 

otrzy’mały ortograficzny aw.ans i  zo- gowni wyrazów z „ge“  (gee^rafja, 
stały  zrównane z mężczyznami; słusz- pręgierz) i z „ k e "  (pikieta). Otóż co 
ińe im się to  należało, bo było aż ^  wyrazów z „ k e " , najeży spamię- 
przykro czytać i  słysizeć, g d y  się pi- tać 1 1  wyjątków, gdzie je s t „ k e " ,  CO 

"  v: "*— zaś do „ge" należy s p a m i ę t a ć  1 4 ‘wy­
jątków, m ających „ g ie " , no i wszyst­
kie imiona Utewskie i  wszystkie wy-

sało i  mówiło: „zaicnemi kobietami*1, 
^ysfcaro î 1pa.ntoflajni< i

Kojbiety więc się cieszą, ale me 
wszystkie: płacze M ar ja , rozpacza
Z o f ja j ręce załamuje Eugenja, spazr 
piów (dostaje Leokadja... Biedaczki, 
zostały narażone na śmieszność, bo 
ucięto; im dobry kawał litery, tak ja k  
niegdyś k-at ucinał -warkocz czarow­
nicom, —  jnż się teraz nieszczęśliwe 
m aja siwe piękne imiona pisać w spo­
sób szpetny: Maria,, Zofia, Eugenia, 
Leokadia... Czem zawiniły biedaczki? 
Tem  tylko, że jo ta  w ich imieniu -nie 
stoi po „ z " ,  „ s " ;  3  t-ylko po
■tych spółgłoskach wolno będzie stac 
jocie ! —  ktoby się spodziewał takich 
kornpiikacyj rodzinnych?...

-Płaczą -więc Marj-a, Zofja, Engen- 
j-a, Leokadja, —  wtórują im Marjam, 
Damjan, Cyprian, Julj-an,  ̂ Ea-bjan, 
W jiJerjan i inni, trochę obcięci i  na- 

eni na pośmiewisko ludzkie... 
le Ł u cja  z Lucjanem chodzą du- 

paw: m ają w swojem imie- 
źli ościowe )rc "  przed jotą, 

nic j#.i now-a ortografja  złego nie

ob i! . .
Szczególnie rozpacza M arja. JSie- 

ść że teraz utraciła ona swoją jo - 
ale nawet imię zdrobniałe 
.irzyczymą nieporozumień. Dawniej 

nego była Mania;, a całkiem od- 
n zjawiskiem —• manja. Dziś 

żadnyicb “różnic. .J-ednako-

razy z ,^ io l" ,  ,^ iera“ , ; ;gier

w jednym atoU wypadku uwzględnili 
stan chwdU bieżącej. Zniesiono różni­
cę pomiędzy „niema* ‘ L „nie ma*‘ i 
postokroć słusznie: dziś wszystko jed ­
no czy ktoś niema, czy wogóle miejna, 
  wiadomo bowiem, że n ik t nic nie

cieszyńskiej.
Ten to strach, zdaje się podyk­

tował min. Krofta słowa: „Nie mo 
żemy i nie będziemy kierowali, się 
radą pos. Sidora, -by ludność pol­
ska w Czechosłowacji sama wy­
powiedziała się, czy jest zadowo- 

_ łona".
Od września pisownia, zgodnie z ; Wypowiedzenie S-ię rządu pras- 

rozjparządzeniem M inistra WR i  O P skiego W tej mierze nam niewy-

m a!... Będziemy więc zawsze pisać
„me ma‘

Takie to  je s t mesłychannie łatwe będzie obowiązywała wszystkich nau- starczy. To pewne. Praktyka m ó -

i, j| k

i  proste!
Albo z końcówką -nazwi zakończo­

nych na „ e "  i odm icniająeycł się ja ­
ko przymiotniki. Będzio się pisało: - 
„w Wysokiem M azowieckiem", a le w 
„Nowym M ieście". T u  po staremu, 
tam po nowemu. Dlaczego tek? Ach, 
tylko dzieciak tego nie zrozumie: prze 
cież w pieTWEzjpa przykładzie nazwa 
składa się -z dwu członów, odmienia­
jących się  przymiotnikowo, w  drugim 
zaś jeden człon odmienia się przymiot 
nikowo, drugi jednak rzeczowniko­
wo!... P isząc więc nazwy, należy naj­
pierw zbadać człony, a później dopie­
ro przystąpić do pisania. Będzie to 

! przyjemną i  pouczającą rozrywką dla 
każdego piszcego!...

Przymiotniki złożone piszą się za­
sadniczo razem ; —  zasadniczo, ale 
-wyjątków nie brak, co d aje  nową 
świetną okazję do uczenia się napa- 
mięć szeregu wyrazów. Ale i w te j 
dziedzinie rzecz się przedstawia nad­
zwyczaj jasno. Naprzykład, trzeba p i- 

s ta je  i sa£ „głuchoniem y", ale ja k  nazwać 
człowieka, -który nie słyszy i1 m e wi­
dzi? Rzecz -naturalna, że będzie to 
„głuicbo - ciepny* *.

Albo: ja k  jednym wyrazem okreś-

ezycieli i młodzież, która jednak za- [ wi o krzywdach, O brutalności 
czsie  zgłębiać tajem nice nie odrazu, twładz W stosunku do Polaków, 
lecz stopniowo. Ja k  powiada ofiejalny Możemy zapewnić p. mim. Kroftę,
komunikat, — „Przy nadarzających 
się sposobnościach nauczyciel -winien 
u-świadąmiać uczniom odstępstwa od 
zasad nowej ortografji, występnjące 
w podręcznikach, w których zastoso­
wań o ortografję  dotychczasową i dać 
wskazówki poprawiania 
ka“ ...

Dzieci już w szkole 
•najdą owocne zajęcie:

c o nich opinja polska nie zapo­
mni. (Iskra) __________

mjera Moraczeiwiskiego. Dziwi 
mnie tylko, że ip. Mora-czewskie- 
mu wolno od miesięcy lżyć bez­
karnie urząd prokuratorski bez 
żadnych tego skutków. Jeśli zaś 
chodzi o styl, to n.a miejscu p.

 ̂ r  ___  Odor.a Klassa, nazwanego wy-
- które Wkntek tego ^Vronie Klassem zaadresował

me zajwsze jest w możności (wywiązać yym P- Moraczewskiego pocz- 
się w terminie ze swych zobowiązań tówkę. „Jędrek -  Pedrek Moracze-
podatkołffych, czy też lepiej służą S kl •
spramie publicznej te pisma> które ^ w lej republice wolnych
być może podatki regularnie płacą, udzi wolno już n,etylko obecnyjn, 
ale których jedynym drogowskazem e/"z ’ byłym ministrom ubliżać 
jest dążenie do taniej, na niezdrowej °oywatelom o niższych „ran— 
sensacji opartej popularności, lub też j=acb ’ Jak nP- stmatorom i pro- 
wynosz&iue bezkrytyczne jod niebio- j kuratorom.
sa wszystkiego, co damy rząd czy da' , jes  ̂ t ° n prasy „lewicy B B ". 
uy minister robi nie z przekonania Stylistyka organów stołecznych
lecz waamiau za materjalne korzyści, czy tygodników p. Moraezewskie- 
O odpaiwiedi całej zdrowej opinji je -; S° J€_s-t taka sama. A potem z tej 
steśmy spokojni. samej strony słyszę pouczen-ie, ;ż

„Czas“może nie wi-e, że Rą pis- krytyka p. Kwiatkowskiego 
ma, które i subsydja. biorą i p0_ i - y a P^rsonaIna, (jakgdyby no- 
datków nie płacą. ! ^ inil4i przecież nie o Grab-

iskirn, Matuszewskim, czy Zawadź 
Pisma naprawiackfe lewi- k™- lecz. o polityce Kwiatkow- 
cowego Odłamu byłego B B . ! skie&° Pjszę) była „niesmaczna*'

ji t.d. Moi panowie! Kto wie, mo- 
Z inwektyw, któremi nas ob- | że jednak jestem lepszym dzi-enni- 

rz-ucają pisma naprawy, oraz i n -  i karzem, niż p. Kwiatkoiwski 
n y ch  lewicowych grup i grupek strem skarbu. Cat.

m im -

Od kiedy czasopisma i wydawnictwa 
m ają stosować nowie przepisy i czy 
naprawdę m ają? Czy z tą  pisownią 

podręczni-! nie będzie tak, ja k  z niefortunną „p i- 
J sownią Nitscha**, która przecież rów-| 

powszechnej nież przez pewien czas korzystała z ! 
poprawianie -aprobaty ministeirjal-nej, była wprowa i 

podręczników, pisanych przez, profe- (lżona dc szkół na terenie trzech ku- 
sorów i d^ygnitairzy m inisterjaluych!..:: ratorjów, a jednak klapnęła sro-mot- 

Wydawicy podręczników zaro b ią !; nie?...
—  och, jak. dobrze zarobią!... j -—  Nie ma możności —  powieid-zia-

Ze gzkołami sprawa została załat- t ła M aria —  zro-zumieć nowej orto- 
wiona. Ale co -dalej? Czy i od kiedy IŁjraifii, dała bym premię za wyjaśnię- : 
obowiązuje rozporządzenie pa-n-a Mi-ni- ! nie, ale teraz .iadę z nry-mi imitymi f 
.-•Ira urzędników ministerstwa W R  i j Koleżankami do Holandii, wypocznę : 
O P? Od którego dnia i o któr^i g o - j nad morzem Bałtyckim , i -wrócę na i 
-d-złnie pan Mini-ster sam zacznie s to - stud ja historyczno-literackie, nie, —  ; 
.sować nową pisownię? Co będzie z in - j ra cz e j: na studja historyczno - lite - j 
nemi ministerstwami, których prze- raekiei... A  zresztą nie j&steim pewna, j 
cież nie obowiązuje rozporządzenie co i  ja k  teraz studjuję, —  muszę się j 
ministra oświaty? Czy należy czekać -spytać profesora Nitscha ,który. dziś | 
na rozporządzenie Pana Prezydenta tryum fuje, ho je s t jedynym w P o l - ! 
Rzeczypospolitej lub na ^ichwałę se j- jsce człowiekiem, ujmiejącym popraw- r 
mu i. senatu? nie pisać po polsku!.. W. Charkiewicz f

Z wypadków palestyńskich

Na zdjęciu Nr. 5 wadzimy samochód- żydowski na ulicach Jerozoli 
my zaopatrzony w miotełki dla ochrony opon od gwoździ rozrzuconych 
w celach śahotażowy-eh przez stra jku jących  Arabów.

\
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W oczekiwaniu na zniesienie sankcyj
GENEWA. Dzień wczorajszy przeszedł w Genewie bardzo 

spokojnie i bez sensacyj. Wyjście Nikaraguy z Ligi nie wywołało 
żadnego wrażenia i traktowane było raczej z humorem. Również 
nota neguSa, która stwierdza, że rząd abisyński wi zachodniej A- 
bisynji istnieje j że w razie uzyskania pomocy ze strony Ligi go 
tów jest podjąć dalszą walkę przeciwko Włochom przeszła bez
wrażenia. ------------------------

Wczoraj min. Eden odbył rozmowy z tureckim ministrem 
spraw zagranicznych Rusdi - Ar asem oraz sowieckim komisarzem 
spraw zagranicznych Litwinowem. Rozmowy te jednak nie doty­
czyły spraw L ;gi, lecz konferencji o cieśninach w Mon£reux. Z 
kół ang:elskich twierdzą, że rozmowy wczorajsze posunęły kwes 
tje porozumienia Wielkiej Brytanjj z Turcją ł ze Zw. Sowietów w 
sprawie Dardanelów bardzo daleko.

„Nic nie wskrzesi Abisynii"
LONDYN. Wczoraj w Manchesterze przemawiał na zgroma­

dzeniu publicznem kanclerz skarbu Neville Chamberlain. Socjaliś 
cl, żądając utrzymania sankcyj —  mówił —  sądzili, że Włochy 
pod presją tej decyzji wstrzymają się od aneksji tego zakątka 
Abisynji, gdzie niema żadnej władzy. Czyż sądzą oni ,że dla tak 
nikłego celu da się uzyskać zgodę 50 państw?

Wojna jest skończona i nic nie jest w stanie przywrócić rząd 
abisyński. Utrzymanie nadal sankcyj byłoby nierozsądne, nie by 
łoby odważne i nie byłoby godre wielkiego państwa. Mówca ka 
tegorycznie przeczy jakoby mowę rta bankiecie „Klubu 1900 ro 
ku“ wygłosił po to, aby wprowadzić Edena w kłopotliwe położe­
nie i narzucić mu decyzję. Od chwili ,kiedy Eden stoi na czele 
ministerstwa spraw zagranicznych —  mówił Neville Char iberlein 
—  nie było między nami żadnej rozbieżności w sprawach polity 
ki zagranicznej. Chociaż polityka bezpieczeństwa zbiorowego 
poniosła klęska, jednak pozostaje ona nadal naszą polityką. Jeżeli 
mamy urzeczywistnić tę politykę to państwa gwarantujące bez - 
pieczeństwo, w tej liczbie Wielka Brytan ja muszą być uzbrojone i 
wyekwipowane aby móc swoją rękojmię wprowadzić w czyn, mu 
simy mieć siły dostosowane do sił państw, z któreml współpracu 
jemy.

W Genewie unikają decydujących posunięć
BERLIN. Z Genewy korespondenci pism niemieckich podnoszą, że w 

kołach Ligi Narodów ujawnia się dążenie do przewlekania sprawy i uniknięcia 
decydujących posunięć. Punkt ciężkości sesji genewskiej znajduje się za kuli- 

. sami. Poza podkreśleniem ujawniającem się coraz bardziej jednolitej linji po- 
) stępowania Francji i Anglji, korespondenci zwracają specjalną uwagę na wy- 
j stąpienie ministra spraw zagranicznych Becka na rzecz zniesienia sankcyj.

Korespondent „Nachtausgabe" przewiduje, że za przykładem polskiego 
ministra spraw zagranicznych pójdzie do wtorku 20 —  30 państw. Nie wszy­
stkie one jednak —  sądzi korespondent —  wybiorą ostrą motywację polską, że 
„jednolita akcja sankcyjna doznała kolektywnego fiaska".

Nussolini za restauracją Habsburgów
M. Ententa przygotowuje się do okupacji

Austrji?
LONDYN. Korespondent dyplomatyczny „News Chronicie" donosi z Ge­

newy na podstawie wiadomości z kół dobrze poinformowanych, że Mussolini 
miał wyraźnie opowiedzieć się za restauracją Habsburgów w Austrji. Według 
tych informacyj, żywiona ostatnio propaganda na rzecz monarchji w Austrji 
wychodzić ma nie z Wiednia, lecz z Rzymu. Rozważana ma być możliwość po­
wrotu Ottona Habsburga do Wiednia w ciągu najbliższych 2-ch tygodni. Oczy­
w iś c i kraje Małej Ententy —  podkreśla korespondent —  podejmują obecnie 
wszystkie środki zapobiegawcze i po powrocie Ottona do Wiednia prawdopo­
dobnie nastąpiłaby wojskowa okupacja terytorjum austriackiego. Według in­
formacyj dziennika, ewentualność ta była przedmiotem rozmowy Bluma z Ede­
nem i będzie również omawiana podczas spotkania obu mężów stanu w 
Genewie.

Włochy fortyfikują wyspą Pantellarją
LONDYN. „Moming Post' dono si, że Wiochy zaczęły obecnie fortyfiko 

wać wyspę Pantellarję na morzu Śródz iemnem. Wyspa ta jest położona w od­
ległości 160 mil na północny wschód od Malty, od której jest o połowę mniej­
sza. Położona w połowie drogi między Sycylją a Tunisem, wyspa Pantellarja 
posiada wielkie znaczenie strategiczne.

Wysoki Komisarz Ligi Nar. w Gdań:
czynnik em niezgody

Dlaczego załoga „Leipzlga" nie złożyła wizyty’ 
p. Lesterowi

GDAŃSK. W  związku z niezłoże- ści opozycję gdańską. Oddawna 
niem przez dowódcę krążownika „Lei- Gdańsku nie istniałyby żadne pt| 
pzig" wizyty wysokiemu komisarzowi gdyby nie było przedstawiciela 
Ligi Narodów, przywódca stronnictwa Narodów. Zamiast dać możność 
narodowo - socjalistycznego w Gdań- łowi gdańskiemu usunięcia zaw 
sku, pruski radca stanu p. Forster za- wych komunistycznych i innych 
mieścił w prasie berlińskiej i gdańskiej żegaczy —  pisze p. Forster —  
artykuł, w którym komentuje przyczy- komisarz rzuca kłody pod nogi 
ny incydentu. P. Forster pisze m. in.: 'owi.

Wolne miasto Gdańsk zostało odda- j W  dalszym ciągu jako dowód 
ne przez zwycięzców opiece Ligi Na- ( P ia n ia  przez wysokiego komis!

Rozmowy min. Becka w Genewie
GENEWA. Minister Beck nawiązał wczoraj pierwszy bliższy kontakt z 

nowym ministrem spraw zagranicznych Francji Delbosem i odbył z nim dłuż- ! 
szą całogodzinną rozmowę, w toku której ministrowie wyczerpująco omówili i 
interesujące Polskę i Francję zagadnienia.

Negus ciągle jeszcze kołacze
u wrót Ligi

LONDYN. Reuter donosi z Genewy, że Negus wystał do Ligi Narodów 
notę, w której oświadcza, że „rząd tymczasowy w Abisynji zachodniej jest je ­
dynym legalnym rządem tego kraju i jest zdecydowany kontynuować walkę o 
niepodległość Abisynji, zwracając się do członków Ligi Narodów o dostarcze­
nie pieniędzy i bron i'. W  nocie swej ne gus potwierdza prawo Abisynji do woł 
ności i niepodległości. .... - -

Już trzecie państwo amerykańskie
opuszcza Ligę

GENEWA. Rząd Nikaragui prze siał wczoraj do sekretarjatu l ig i  Naro­
dów notę, w której zgłasza swe ustąpię me z LigL Jest to więc w ciągu ostat­
nich kilku tygodni ustąpienie trzeciego suoiei państwa środkowo-amerykań- 
sKiego, pierwsza bowiem ustąpiła Guatemala, po niej zaś ustąpienie swe zapo­
wiedział Honduras.

40 godzinny tydzień pracy w Belgii
BRLKSELA. Większością 160 przy 23 wstrzymujących się Izba uchwa­

liła projekt ustawy o 40-godzinnym tygodniu pracy.

Incydenty i bójki w Paryżu
) PARYŻ. Atmosfera podniecenia politycznego utrzymuje się ostatnio
j wśród młodzieży 1 doprowadziła w ciągu dnia wczorajszego do incydentów, 
i W dzielnicy łacińskiej Paryża doszło do starcia pomiędzy młodzieżą
! prawicową a zwolennikami Frontu Ludowego. Policj apołożyła Kres bójce, w 
i której odniosło rany 30 osób. W czoraj wieczorem młodzież prawicowa w licz- 
; bie kilkuset usiłowała manifestować na Polach Elizejskich. Policja szybko roz­

proszyła manifestantów.
W Tuluzie doszło również dwukrotnie do bójek pomiędzy młodzieżą pra­

wicową a elementami lewicowemi. Policja, interwenjując, aresztowała około 20 
osób. Wielu manifestantów odniosło rany i obrażenia. Także w Rouen miały 
miejsca bójki pomiędzy członkami part; j  lewicowych i prawicowych. Jeden 
student został ranny w głowę. ------------------------------

Anglja przystąpiła do bezwzględnego
uśmierzania rozruchów w Palestynie

LONDYN. W  kołach oficjalnych w Jerozolimie wyrażają nadzieję, że w 
ciągu najbliższych 2-ch tygodni nastąpi w Palestynie pewne usjjokojenie. W łą­
czę podjęły w ostatnich dniach akcję bezwzględnego likwidowania walki pod­
jazdowej, jaka na wsi prowadzona była przez bandy uzbrojone Arabów. Groź­
ba surowych kar za ukrywanie powstańców odniosła skutek i obecnie miesz- 
kańcy wsi odmawiają udzielania powstańcom schronienia. Odmowa ta zmusza 
powstańców do gromadzenia się w większe grupy i szukania schronienia w 
górach.

Aczkolwiek opór Arabów nie osł abl, ale nawet zysaał na zaciętości, woj 
skont jest znacznie łatwiej rozjwaszać większe bandy, niż wyławiać pojedyn­
czych osobników. Co się tyczy Transjordanji, to  dobrze poinformowane źródła 
nie wierzą, by mogło tam dojść do powstania. Wrzenie wśród Beduinów jest 
niewątpliwie wielkie, przyczem pogarsz a sytuację jeszcze nędza wywołana po­
suchą i nieurodzajem, ale mimo to wpły w i autorytet Emira Husseina jest nadal 
tak wielki, ze zdoła utrzymać w karbach większość Arabów Transjordanji.

rodów w tym celu, aby między Niem 
cami a Polską stworzyć stały element 
niepokoju i zadrażnienia. Twórcy trak­
tatu wersalskiego chcieli na wschodzie 
stworzyć jabłko niezgody. Spory mię­
dzy Gdańskiem a Polską oraz między 

( Niemcami a Polską nie ustawały przez 
’ cały czas od 1919 r. do 1933 r., t. j. do 

objęcia rządów w Rzeszy przez Adolfa 
Hitlera. Prawie na każdem swem jrosie- 
dzeniu musiała Rada Ligi Narodów 
zajmować się sjwawami sporne mi pol­
sko - gdańskiemi. Z tego względu zwa 
no w tym czasie Gdańsk beczką prochu 
na wschodzie Europy. Z chwilą obję­
cia władzy przez Adolfa Hitlera w 
Niemc7.ech i jwzez stronnictwo narodo­
wo - socjalistyczne w Gdańsku, został 
znaleziony sposób jrogodzenia Gdań­
ska z Polską, co umożliwiło załatwienie 

: wszystkich spraw spornych nie na fo 
rum mtędzynarodowem w Genewie, 
lecz w drodze bezpośrednich rokowań 
między Gdańskiem a Polską. Ponieważ 
Liga Narodów, względnie je j wysoki 
komisarz w Gdańsku z chwilą ustania 
sporów polsko : gdańskich nic nie ma 
—  zdaniem p. Forstera —  do czynie- 

. nia w Gdańsku i ponieważ obecność 
| wysokiego komisarza jest tam pod ka- 
i żdym względem zbędna, uważa wysoki
• komisarz obecnie za wskazane uspra- 
I wiedliwić swoją obecność w Gdańsku

działalnością na innem polu, a miano-
• wicie stałem mieszaniem się w we­

wnętrzne sprawy wolnego miasta. 
Przedstawiciel Ligi Narodów stara się 
brać w opiekę przy każdej sposobno-

opozycji gdańskiej, przytacza p. 
ster zaproszenie w roku ubiegłyr 
raut, wydany dla oficerów maryt 
niemieckiej, przedstawicieli gdańs| 
stronnictw ojjozycyjnych. W  ten 
sób —  zdaniem p. Forstera —  żi 
wysoki komisarz, aby oficerowie 
mieccy znaleźli się przy jednym 
z tymi ludźmi, którzy przy każdej 
sobności, zarówno w prasie, jak 
zebraniach obrażają nowe Niemcy, 
dobne postępowanie oczywiście nu 
ło być ocenione jwzez miarodajne czfL , 
njki Rzeszy, jako prowokacja. Podoi 
nie, jak bez wysokiego komisarza rich 
hitlerowski wytworzył w Gdańsku soo-l 
kojne i zgodne stosunki z Polską, a 
tem samem stworzył spokój nazew- 
r.ątrz, tak samo zdoła ruch hitlerowski 
również bez wysokiego komisarza za­
pewnić spokój w stosunkach wewnę­
trznych Gdańska. Niech jrrzed stawi ciel 
Ligi Narodów w Gdańsku —  koriózy 
p. Forster — robi sobie co chce, w ljcâ , 
zdym bądź razie niech pozwoli naro­
dowym socjalistom działać bez prze­
szkód. Pokażemy mu, że jesteśmy i w 
stanie zapewnić w Gdańsku spokój i 
pokój zar iwno nazewuątrz jak i ,ia- 
wewnątrz.

TELEGRAMY
W IA TR  Z W A LIŁ W IEŻ Ę KOŚ­

C IELN Ą

Samoępodatkowante 
i sią farmaceutów

na F. 0. N.
j W ARSZAW A . Pan prezes, ra1*'1' m i- I 
j lustrów przyjął d e l e g i ę  Polskiej 
i Powszechnego Tówatrzystwa Fanmjfe-* 

litycznego w  osobarh prezesa zarządu 
głównego p. Filipowicza i sekiYMrza 
zarządu pana Bukowskircroi, k ótt;v 
złożyli ]>anu prem jerowi odpił, 
uchwały, powziętej przez ogólne seb- 

LU BLIN . Z  Sokołomia donoszą, że ra,ni(; 'c,ele8'atów' dolskiego Powszechne 
nad Sokołowem przeszła gwaRowma ’ s’° ^ ~wr Tartoaceiityczmego w c zer wy h 
burza, w czasie której zwaliła się wie i ^r' w  Krakowie.
żia przy nowobudu.jącyjm s ię kościele, j Ogólne zebramc delegatów Polsai.

1̂ 5traty  wynoszą około 15 tysięcy zł. | Powszechnego T-w a Fanmaceuity: 
Wypadlek nie pociągnął zai sobą o fiar ! nef 0' zobowiązuje wszystkich właściwy 
W ludziach. j p i dzierżawców ajrtelc, wykupują Cyk;,

o świadectwa przemysłowe 1 kategorii.;
do złożenia na Fundusz Obrony Na-iJj 

OBRAZA FLA G I JA P O Ń S K IE J : dowowejl jki 2000 zł , 2 -e j kategorii —- j

SZAN GH A J. Ambasada japońska ' po 400 zŁ’ 1 3_e*  ~ ' H i 10(*
złożyła werbalny protest „powodu os­
trzelania 2 statków  japońskich zez

po 400 zł., i 3-ej kategorji 
zł. o raz. wsijrńtkich innych

ix>
członków,

niepasiadających własnych aptek, —
chińską straż celną. Ambasada~zwra ' na Powyższy cel 1 proc.
ca uwagę na  fa k t obrazy flag i japońs j od u’̂ a n e g o  zarobku do końca b <i- 
kiej, podkreślając, że nie może to  ibyć j ro k u ",
tolerowane.

340 osób aresztowano w Kownie
w związku z niedawnemi rozruchami

WIADOMOŚCI SPORTOWE

TYLŻA. Z Kowna donoszą: Ogfo- 
i szono tu oficjalny komunikat, dotyczą- 
J cy ostatnich zajść w dniu 17 i 18 b. m. 
j w Kownie. Jak się okazuje, zostało a- 
1 resztowanych 340 osób. Do dnia 22 
] czerwca z liczby tej zwolniono 160 o- 
; sób. W stosunku do pozostałych do- 
■ chodzenie trwa. Niektórzy z areszto- 
\ wanych oskarżeni są o podburzanie ro­

botników do rozruchów i oporu wo­
bec policji. Zostaną oni oddani do dy­
spozycji władz sądowych. Ostatecznie 

: ustalono, że podczas rozruchów zosta­
ło rannych 7 osób, zaś jedna osoba 

j została zabita. 10-ciu funkcjonarjuszów 
I policyjnych zostało lżej lub ciężej ran- 
I nych.

ZABURZENIA W  ATE K S  Ą N D RJI

ALEKSA N D R JA . Podczas ewakuo­
wania; przez policję zakładów przę -  
dzaJnianych w Aleksaindrji, y, których 
uo 4.000 robotników stra jk u je  2.000, 
doszło do zaburzeń, przyczem 80 osób 
odniosło rany, rwi czem około 50 dość 
ciężkie. Aresztowano 1,200 osób.

 o------

SO W IECKI LO T  ARKTYCZNY

M OSKW A. Lotnik Mołokow udaje 
się dziś do K rasnojerska, n.kąd podej­
mie okrężny lot srktyezmy, głównie w 
eeln zbadania stanu lodów na morzu 
Czuohoekiem. Mołokow odwiefd.zi wys­
pę Wranglai, przeleci nald piorską dro 
gą północną. Ogółem przebyć ma on 
około 30 tys. lun.

j Z powyższej zbiórld ryiyekana izosta 
i ri-e kwota w wysokości kilkuset tysię 

cy złotych.

RA.

Pierwszy etap wyścigu do morza Konferencja w sprawie Dardsnellów w Montreux

Rozpisanie wyborów
do Rady Miejskiej 

w Łodzi
i
[ ŁÓDŹ. W  dniu wczorajszym pan wo 
! jewodaf łódizki Aleksander Hauke -  No 
wrak wy,dał rozporządzenie, rozpisują­
ce z dniom 29 czerwce, rb. wybory do 

I Rady M iejskiej m. Łodzi. Ja k o  dzień 
wyborów oznaczony zositał dzień 27 
września rb. Jednocześnie patn wojewo 
da zamianować przewodniczącym głów 
nej komisji wyborczej wiceprezesa S ą  
dn Okręgowego w  Łodzi p. Ottom We 
cile, a jego ziiistę.pcrj sędziego sądu ok 
rogowego p. Eugenjusza ‘Wiśniewskie 
go. Obszar m iasta jiodziolony został 
:ia 10 okręgów, które skolei dziglą się 
ma 203 obwody. i

GRUDZIĄDZ. Zaraz po starcie do 
p erwszego etapu biegu do morza padł 
Oiiarą wypadku Baliński (Elektrycz­
ność), który złamał ośkę. Mimo do­
tkliwego upału —  tempo dość szybkie. 
Na czoło oprócz asów : Kiełbasa, Kor­
sak, Zieliński, Kapiak, Olecki wysunę-

-  JHŁ.

PROCES KRAKOWSKI.

KRAKÓW. Wczoraj, w jedenastym 
dniu procesu przeciwko uczestnikom 
.zajść marcowych w Krakowie, trybu­
nat przesłuchiwał dalszych świadków, 
poczem odroczono rozprawę do dniaj 
30 b. ni.

15-LECIE 10 PUŁKU PIECHOTY 
W  ŁOWICZU.

ŁOWICZ, Generalny inspektor sil 
zbrojnych gen. dyw. Edward Śmigly- 
Rydz wziął wczoraj udział w święcie 
15-Iecia 10-go pułku piechoty w Ło­
wiczu.

W ramach święta pułkowego odby­
ła się Msza połowa, defilada oraz po­
święcenie nowozbudowanych koszar. 
Poświęcenia koszar dokona! ks. biskup 
W. P. J. Gawlina.

li się również zawodnicy: Timoszek,
Ciesielski z Bydgoszczy i Bański z 
Prądu Warszawskiego.

Na 8-mym kilometrze za Jabłonną 
nastąpił przykry karambol wskutek 
nierównej jazdy Oleckiego. Ulegają 
wypadkowi Timoszek, Oleck1, Cyran i 
Jankowiak. Skorzysta! z wypadku Ig- 
naczak, inicjując ucieczkę, wkrótce jed­
nak dogonili go —  Kiełbasa, Korsak 
i Zieliński.

Do Grudziądza na stadjon w szalo- 
nem tempie wjechało razem 6 zawod­
ników. Pierwszy na mecie był Kiełba­
sa, jednak spowodu zjechania na fini­
szu przyznano mu drugie miejsce, a  
pierwsze zajął Korsak - Zaleski w cza­
sie 8 :42:35 sek. Trzecie miejsce za­
jął Kluj, 4 ) Zieliński (Okęcie), z róż­
nicą czasu 0,4 sek. za zwycięscą. Na 
5-em miejscu łeb w łeb przybyli Józet 
Kapiak i Zagórski.

Zv yc>ęscy wręczono nagrodę 
przechodnią Komitetu W. F. miasta 
Grudziądza. Nagrodę wręczył wicepre 
zydent miasta. Na mecie około 1.000 
widzów. |

Dziś, w niedzielę o 9-ej rano nastą- i
pi start z Grudziądza do Gdyni, do- j
kąd zawodnicy przybędą około godz. 
15-eJ. |

P Q Z  E  C I W '
i

P IE G O H
K  R  E  f M

P R E C r O S Ą
•  P f U A I C T l O M 11

Sejm śpiewaczy 
w Warszawie

WARSZAWA. Wczoraj o godz. 10
■ rano w sali Państwowego Konsen^a- 
i torjum Muzycznego otwarty zośjjal 
; sejm śpiewaczy, zorganizowany w ja -  
; mach zlotu śpiewaków polskich. T® M
■ pieśni powitalnej ,,Gaudę Mateg.
; nia", którą odśpiewał chór „Lutni", 
j konat otwarcia sejmu prezes Zjedn 
5 czenia Związków śpiewaczych i 
! zycznych pruf. Antoni Ponikowski.
I Wyłoniono 2 komisje artystyi 
• i organizacyjną, na czem zakończ:

przedpołudnie Ve obrady plenum
W  Monfareux odbywa się obecnie kor- forancja w sprawie Dardaneliów. Na trybunie turecki m:jUn.ter spraw zagr. mu śpiewaczego. Dalsze obrady

Rustu Aras. syjne rozpoczną się o godz. 14



.otocykle ,»R U D 6 E nadeszły
D o g o d n e  

warunki spłaty.

Fachowa 
obsługa.

Duży wybór 
m otocykli 

okazyjnych.

Uwagi Województwa
do oućżetu miejskiego

FtlHItli M. RftBINOWICZ. Bilne. Witlh I  tel. 7-51.1
HI

1Z$2 robotników pracuje 
w mieście

Ku

WILNO. Województwo, jako wła­
dza nadzorcza, zatwierdzając budżet 
miasta na rok 36 —  37, poczyniło do 
preliminarza swe uwagi.

PO STRONIE WYDATKÓW woje­
wództwo podkreśla brak pozycji na 

|| budowę mostu do Trynopola, co jest 
ważne z uwagi na ruch turystyczny ) 
wycieczkowy, oraz budowę mostu do 
Tupaciszek.

Teatr „Lutnia" zdaniem wojewódz­
twa winien posiadać bezpłatne światło 
elektryczne.

Liczbę lekarzy rejonowych w mie­
ście należy zwiększyć do 4.

Ponieważ na terenie W . Wilna za­
mieszkują liczni rolnicy, należy aby 
gmina ponosiła wydatki, związane z 
popieraniem rolnictwa, względnie roz­
ważyć należy kwestję pomniejszenia 
obszaru Wilna do charakteru wyłącz­
nie miejskiego.

P O  S T R O N IE  D O C H O D Ó W  nale

czci ś. p. Haliny 
Kaczyńskiej

,/ILNO. Na terenie m. Wilna noto- Ku uczczeniu świetlanej pamięci 
i^ano następujące zmiany w  stanie za- Haliny Kaczyńskiej grono przyjaciół 
trudnienia. postanowiło utworzyć fundusz na u-
; Uruchomiono cegielnię i kaflarnię mchomienie pracowni robót ręcznycli 

U Ciechowskiego „Szeszktnia" z ilością rozy Szkole Specjalnej nr. 2 w Wilnie.
£0 zatru d nionych robotników. Zrealizowanie celu tego, o który ś.

il»rzv robotach publicznych, prowa- |v Hal'na Kaczyńska stale i niezmordo- . . .
„i, _r7e7 Zarzad Miejski itan za- wanie walczyła, będzie najmilszem ży zrewidować taksę dezynfekcyjną i prowadzona oszczędnie, a wyrównanie

hucjńenia zwiększył się o około 100 ’Pe,n|eniem zyczen

sprzyja wzrostowi konsumcjl. Rentow­
ność wodociągów i  kanalizacji przy [ 
tak wysokich opłatach jest zbyt mała. I 
Roboty wodociągowe prowadzone s ą ; 
niewłaściwie, gdyż nie posiadają za- j 
twierdzonego projektu. Należałoby pod 
dać rewizji przepisy o przymusie ka- i 
nalizacyjnym w sensie zastosowania 
systemu strefowego, zwalniając o d 1 
przymusu przyłączenia, czy też pono- ; 
szenia związanych z tem kosztów, pose j 
sje położone na peryferjach.

Opłata w szpitalu zakaźnym (4 zł. 
10 gr.) jest zbyt wysoka, zaś opłaty 
w rzeźni nie są rozgraniczone, bowiem 
nie przewidują czy mięso z prowincji 
było badane przez oglądać Ły. czy 
przez lekarza, przez co naraża się na 
powtórne panoszenie kosztów badania.

Z uwagi na wyjątkową sytuację 
województwo zatwierdziło budżet mi­
mo deficytu 381 tys. zł. z tem zastrze­
żeniem, że gospodarka miasta będzie

ił?
MARJA ŻUKOWSKA

Długoletnia urzędniczka Banku Gospodarstwa 
Krajowego Oddział w Wilnie 

zm arła  w dniu 26-go cze wca 1936 roku  
O nieodżrłowtnej tej stracie zawiadamiają

Dyrekcje i Zrzeszenie Urzędników  
Banku Gospodarstwa Krajowego 

Oddział w Wilnie.

1:

według danych za czas od dnia 
; przedstawiał się

Wobec
Zmarłej, 

czego zwracamy się do
następu- Przyiació}, współpracowników i wszy-

stkich tych, którym droga jest Je j pa-

, W y .. odociągowo - kanaiUcCyj- ^  Adm ' , ,Slowa’
«e -I— 372 rob., _ * Zamiast wieńca: pracownicy Miej-

iroboty komunikacyjne — 726 rob., sklej Pracowni Psychologicznej 25 zł.
i-oboty przy elektrowni miejskiej i Eugenja i Konstanty Szabelscy

140 rob., * 1 0  zł.
foboty przy plantacjach

za przewóz chorych. Taryfa elektrycz- budżetu nastąpi przez postępowanie 
na aczkolwiek ulega rok *-ocznie mo- oddłużeniowe, które jest w toku. 
dyfikacjl, jest zbyt sztywna, co nie — " — " —

M A R J A  Ż U K O W S K A
Urzędniczkę Banku Gospodarstwa Krajowego

P o  długich  I ciężkich clarplsitiach opatrzona Sw. S«. a 
m antam i. zm atła dnia 26 czerwce 1916 r. w wieku lat 46.

Pogrzrb a*  cmentarz S o s u  z kołclołi  Domlnlkańsklefo 
■dbędzie i]ę  w dnia 28 b.m. o godz. 17 ej (5-ej po p«ł#duiu* 

Nebożeństwo źełobne zi spokój Zaurłe), odprestione ze 
(Unie we wteiek 30 b. m. o g. 8 rano w kościele Dominikańskim 

O czem zawiadamia ę
SIOSTRY.

„Świąto Morza( i

miejskich
14 rob.

Zatarg z pracownikami
WILNO W ubiegłym tygodniu na 

terenie m. Wilna zanotowano zatargi 
b i o*o w e:

Zatarg pomiędzy Związkiem Za- 
ńottowym robotników przemysłu gar- 
baijikiego, a zarządem fabryki „Furs“ 
w Wilnie. Zatarg powstał w dniu 22 
tmi. na tle przyjmowania robotników 
i zastał zlikwidowany 24 bm. na kon­
ferencji z udziałem inspekcji. Ustalono, 
że kierownimtwo fabryki może przyj- . 
mować bez porozumienia się zt Związ- 
' t /m do pracy robotników dawniej za­
let J h  w fabryce pod tym 'warunkiem, . 
że Ł chwilą ograniczenia zatrudnienia ' 
będą w pierwszym rzędzie zwolnieni 
rotóutnicy, przyjęci po dniu 2 0  czerw­
ca i i  b. Zatarg obejmował około 240 
robotników.

Zatarg pomiędzy Związkiem Zawo­
dowym przemysm budowlanego ZZ2.,

Od Administracji
Podajemy do wiado­

mości naszych Szanow­
nych Prenumeratorów, 
że wszelkie zmiany ad­
resów doręczania pisma 
załatwiamy bez Jakich­
kolwiek dopłat do ceny 
abonamentu.

WILNO. Tegoroczne uroczystości 
„Święta Morza" w Wilnie rozpoczęły 
się wczoraj wiecz. akademją w Og­
nisku Kolejowego Przysposobienia Woj 
skowego, poczetn ulicami miasta prze­
szedł capstrzyk orkiestr wojskowych,

i zawodo- 
„Duzbrójmy

organizacyj społecznych 
wych z transparentami 
Polskę na morzu".

Jutro dalszy ciąg uroczystości o , 
bardzo bogatym i interesującym pro­
gramie.

KRONIKA WILEftSKA

Zebranie zarządu
Wil. Okr. Zw. L. A.

wicza 6 zawiadamia, że z dniem dzi­
siejszym gra nowy zespół, chór i or­
kiestra strunna.

TEATRY I MUZYKA  
—  TEATR MIEJSKI NA POHU­

LANCE. Dziś. w niedzielę dnia 28. 6 . 
7 5 7  « godz. 8  m. 15 wiecz. ujrzymy na 

przedstawieniu wieczorowem w Tea- 
; trze na Pohulance sztukę w 4-ch ak-

     _  ■ tach A. Czechowa „Wujaszek Jaś“ -
SPOSTRi tNLA ZAKŁADU j .. Ceny miejsc zniżone. 

METEOROLOGICZNEGO U.S.B.

NIEDZIELA 
Dsu 28

Leona 
Jntr* 

Piotra I Pawła

Wackód ifotca g, 2 46

Zaak&J słaica g

Tajemnica powodze­
nia u mężczyzn

Codzienne doświadczenie uczy nas, 
że kobiety, cieszące się poiwodzeiniejni 
u pamów, niekoniecznie są pięknością^ 
mi ■—  wprost przeciwnie —  częs.to spo 
tyka isię panie bynajmniej nie ohdiarzo 

£  Oddział w Wilnie, a właścicielami ce- ■ lle urodą, które jednak stale otacza 
gi<;lń w Wilnie na tle zawarcia umowy JjK pńcieli. Krótkotrw ała obserwa 
zbiorowej. Wyznaczono konferencję i . . . .
ni dzień 1 Iipca rb. Zatarg obejmuje j ™D7«Wł ‘nam tajem m cę: kobiety

idtroło 250 robotników. tc zawsze piękną cerę, a otac-za
’ : Zatarg pom ,dzy Centralnym Zwią2  1 je  obłok zawrotnego zapachu. Każda 
ki ;m robotników przemysłu skórzane- ! z nich dobrała sobie maljodipowiedniej- 

w Polsce, Oddział w Wilnie biało- ! szy odcień pudru paryskiej marki F o r 
d -órników, a właścicielami bjałoskór- ^  Ciną. Fleurs. N ajcenniejszą zaletą

na tle zawarcia wygasającej w dniu , pudlim' je s t  to, że nadaje on cerze 
pocą rb. umowy zbiorowej. W yzna-: \ ’

:ono konferencję na dzień 2  llpca rb. meporowmlną pełną uroku swiezosc.

WILNO. W  sali Okręgowego O- 
środka Wychowania Fizycznego w 
Wilnie odbyło się zebranie Zarząau 
Wil. Okr. Zw. L. A. pod przewodni­
ctwem nacz. Miillera. Po załatwieniu 
spraw formalnych, omawiano 'Organiza­
cję mających się odbyć w Wilnie w 
dniach 12 i 13 września zawodów o 
indywidualne, męskie mistrzostwa Pol­
ski. Poza tem były omawiane sprawy 
mistrzostw okręgu i najbliższych im­
prez sportowych.

W  związku z mającemi się odbyć

mistrzostwami polskiemi postanowiono 
jednogłośnie prosić p. płk. Janickiego 
na prezesa komitetu wykonawczego 
rzeczonych imprez.

Najbliższe zebranie Komitetu wy­
konawczego mistrzostw Polski ma się 
odbyć 2 Iipca o godz. 18-ej w lokalu 
Okr. Ośr. Wych. Fiz. w Wilnie przy ul. 
Ludwisarskiej 4.

Przed rozpoczęciem się tego zebra­
nia odbędzie swe posiedzenie Zarząd 
Wil. Okr. Zw. L. A. w sprawach zwią­
zanych z imprezami mistrzostw.

PRZEDSTAWICIELSTWO S A M O C H O D Ó W
C H E V R O L E T  O P E L
oraz światowej sławy M O T O C Y K L I  R. M. W.

Na woj. Wileńsk e i Nowogródzkie f—ma AUTO-GARAŻE 
Wilno, Tatarska 3. Tel 17 52.

K a t a l o g i  i o f e r t y  n a  ż ą d a n i * .

W WILNIE
Z  dnia 27 czerwca 1936 roku

Ciśnienie średnie 759 
Tem peratura średnia +  22 
Temperatura najwyższa) +  26 
Tem peratura najniższa 11 
Opad —t -
W iatr północno -  zachodni 
Tendencja! spadek 
Uwagi pogodnie.

PROGNOZA POGODY 
według specjalnych danych Pań­
stw ow ego  Instytutu Meteorologi­

cznego w Warszawie.
do wieczora dnia 28 czerwca 1936 roku

Pogoda maogół słoneczna, i  ciepła. 
Słabri skłonność do tworzenia się burz

W jx>niedziałek, dnia 29. 6 . o godz. 
i 8  m. 15 wiecz. Teatr Miejski na Po- 
j. hulance gra doskonałą sztukę A. Cze- 
| chowa p. t. „Wujaszek Jaś“ w reży- 
j serji W. Czengerego, w wykonaniu 

pierwszorzędnych sił zespołu. Dekora- 
i cje W. Makojnika. Ceny zniżone.

T E p TR LETNI w ogrodzie po-Ber- 
nardyńskim. Dziś, w niedzielę dnia 28.

: 6 . o godz. 8 m. 15 wiecz. Teatr Letni 
! gra wielce interesującą doskonałą ko- 
; medję trzyaktową polskiego autora T .
' S. Chrzanowskiego p. t. —  „Japoński 
' rower".

TEATR LETNI w ogrodzie po-Ber- 
nardy.iskirri- Popołudniówka. W  ponie­
działek, dnia 29. 6 . o godz. 4-ej ukaże 
się na przedstawieniu popołudniowem 
arcywesola komedja w 3-ch aktach M. 
Bradeila „Chcę właśnie ciebie", z W.

Agentura dewizowa w Brasławiu
BRASŁAW. Ministerstwo Skarbu 

biorąc pod uwagę położenie powiatu 
brasławskiego, który graniczy z trze­
ma państwami, nadało Komunalnej 
Kasie Oszczędności w Brasławiu upra­
wnienia agenta dewizowego z prawem

i przelotnych.' deszczów. Umiarkowane Ściborem w roli głównej. Ceny propa-
w iatry północno zachodnie,

at>.g objął około 120 robotników. j Subtelny pyłek pudru Forvil m atuje skupu walut obcych i złota. Uprawnie-

Łotwy muszą się zaopatrzyć w pewną 
ilość łatów, to też koniecznem jest na­
danie K. K. O. w Brasławiu prawa \ 
drobnej sprzedaży walut obcych, a j 
szczególnie w punkcie skupu w Tur- j 
moncie, przez co ochroniłoby się emi- ; 1 )

—  OD WYDAWNICTWA. Nas­
tępny numer ukaże się w dniu
3 0  czerw ca br.

>ZIŚ w  NOCY DYŻURUJĄ  
A P T E K T-

SokołffK .kiego (Tyzenhauzowska 
Mańkowicza (Piłsudskiego 30)

i

W y ło k o v -r t* ś c lo w y  PORTLAND -

C E M E N T
WAOONOWO I DETALICZNIE 

poleci firma 
Przedsiębiorstw o Hendlowo- 

Przsm ysław e

Mi D E U L L wiino

! prześlicznie twarz i  trz jm a  się na m ej 
przez cały  dzień nawet bez użycia kre

Biaro: Jagiellońska 3 —6. telefon 8 11 J 
S-iłidy i b ic iu  i KHowak* 8, tel 999 J

OSZUKAŁA HANDLARKĘ.

WILNO. Marja Targowiczowa (Fi- 
łarecka 92) spotkała na rynku Zarze­
cznym jakąś kobietę, która nabyła u 
niej 9C jaj. Nieznajoma zaprowadziła 
l argowiczową na ul. Wielką, gdzie 
orzy jedtfej z przejściowych bram ka­
nia zaczekać z tem, że zaraz powróci 

z należnoś cią kupione jaja.

! TOŻSAMOŚĆ MŁODOCIANEGO 
i RABUSIA,
i

WILNO. Ujętym sprawcą rabunku 
torebki na ul. Zamkowej (o czem no­
towaliśmy wczoraj) okazał się I4-let- 
ni Wacław Stankiewicz (Raduńska 24) 

Z uwagi na wiek, rabusia oddano 
pod dozór rodziców.

nil* te jednak nie są wystarczające, po­
nieważ w powiecie brasiawskim leży 
stacja graniczna Turmont, przez którą 
rocznie przejeżdża około 1 2 .0 0 0  emi­
grantów, którzy przed wyjazdem do

grantów przed wyzyskiem niesumien­
nych spekulantów walutowych.

W  sprawie tej K. K. O. zv róciła 
się do Ministerstwa Skarbu za pośred­
nictwem władz administracji ogólnej.

: Jundziłła (Mickiewicza 33), Narbutr 
(Św. Jańska 2).

Włamanie do kościoła
Świętokradcami są najprawdopodobniej

cyganie

POSZUKUJĄ SPADKOBIERCÓW. 

WILNO. Władze amerykańskie po-

POSTAWY. W  nocy w kościele w 
Drozd owsz czyż nie, gm. woropajew

Zachodzi podejrzenie, iż święto­
kradztwa dopuścili się cyganie, przejeż

K o m fo rto w o  urządzony

Hotel SL Georges
w Wilnie 

| Apartinenty, Uzieaki, telefony w 
kejtch. Ceny burdzo pizyitąpnc.

sklej, n.eznani sprawcy zapomocą wy- dżający przez Drozdowszczyznę i wieś

sław Grynuk, wel Gry ner, wej Grynic-

Targowiczowa dopiero po pewnym j d°  Sta‘ 
czasie przekonała sięT że £ d ła  ofiarą rostwa ,ub KomendV Poii^  

oszustki, która wraz z towarem zbie­
gła.

jęcia okna skradli 4 obrusy z bocznych Bałaje, w której skradziono u Jana
szukują spadkobierców zabitych w cza z ^ a t - ; Puchalskiego z pod stodoły chomąt.
sie wojny żołnierzy amerykańskich, po- kanu H° Stil ŚW’ ____________
chodzących z Wileńszczyzny. wwiswwiieeMweeweeemaeiemMseBi

Są to : Józef lub Jakób Kosiwicki, ‘ 
urodź. 1893, Feliks Nurwich 1 Brom-

!m a c h  s a m o b ó j c z y .

Spowodu nieporozumień 
odzitmy h targnęła się na życie 26-let-

arterje 
talu.

tria Zofj Jancz :wska (Cedrowa 26). 
,tkę, która przecięła sobie 

p, rafach, ulokowano w szpi-

SPŁONĄŁ LAS.

ŚWIĘCIANY. W  N. - Święcianach 
spalił się młody las Jana Rakowicza 
(Kąpielowa 10). Pożar powstał wsku­
tek nieostrożnego obchodzenia się z- 
gniem przez syna poszkodowanego 
Alojzego Rakowicza.

P R Z Y B Y L I DO HOTELU  
„S T . GEORGES1 A “

Nowicki Jerzy  z W arszaw y; Szy - 
ariańska. M arja z W arszawy; Makows­
ka Jan ina z Walrszawy, Leśniewska 
M arja z Łodzi, Elektorowie z Adam z 
W arszawy; Dunin Markiewicz M arja  
z Warszawy, Markiewicz Irena z War­
szawy7', dr. MJcjhSlJk Kazimierz z K ra  
kowa, Szukiewier W acław inż. chemik 
z Warszawy, Czyiżeweka Wacława) z 
Warszawy.

m b ro ić l
h k p m m a m s .

Hotel Europejski
Pierwszorzędny 

Ceny przystępne- Telefony w po­
kojach. Winda osobowa.

gandowe.
Wieczorem o godz. 8 m. 15 Teatr 

Letni w ogrodzi po-Bernrrdyńskim 
gra w dalszym ciągu, cieszącą się nie- 
słabnącem powodzeniem, wyborną ko- 
medję współczesną T . S. Chrzanow­
skiego p. t. „Japoński rower"

—  Rewja w sali Konserwatorium 
Dziś dwa przedstawienia: o godz. 6,30 
i 9-ej wiecz. Udział całego zespołu 2  

Wsiewołodem Orłowem na czele. Ceny 
letnie

CO GRAJĄ W  KINACH
PAN — „Tygrys Pacyfiku". 

CASINO —  „Pod T w o ją  obronę'‘ 
ŚW IA T O W ID  —  „H rabina M arica'

Ot tobie I Arturl
Znaną je s t rzeczą że osobnicy, uprą 

m ający  rozmaite zakiazane, procedury 
dla) niepozualki i uśpienia po.dejrzeń 
t.ruduią się jednocześnie i jakiem ś ucz 
eiweflt rzemiosłem!...

W  rezultacie niewinne biuro czy- ko 
Bjieraitywa okazują się pewnego dnia 
centralą szpiegowsiką, szkoła) tańców 
•— placówką handlarzy żwwym towa. 
rem, ślicarz czy skleipikatrz —  f.ałsze- 
rzeau pieniędzy i tid....

Talk samo i  A rtur Kuwerek z ul. 
Werkotwfskiej trudnił się, adaiwałoby 
się rzeczą zgtoła mewinną: oto, w  cha 
nakterze dom okrąż Cyj sprzedawał wi 
.dokówki....

Tymczasem ,okia(zało się że miły A rtu  
i'ek, łaził aa  d'Omu do «I<ynu poproś,tuKOŚCIELNA,

—  Z okazji rocznicy koronacji Cu- ’|â ° 'wspólnik złodziei, pod pretekstem

Snteny krótkofalowe
ZOSTA\/IŁA DZIECKO.

WII NO. Do Stefanji Ksajewiczo- 
tvej (F>opławska 271 przyszła znana 
jsj z godzenia kobieta i poprosiła
ChwilO' CIO .O. ,1
letnią

o  
dwu-b/e zaopiekowanie się jej 

jórką.v
Nieznajoma więcej nie wróciła, więc 

tłzieckp skierowano do przytułku.

T*satr Pohulanka
Jo iifĄ »i 15 wlec*.

k J a ś ”

atr Letni  ̂B*rdyńtkl)
Diii e g. 8,15 wleci.

japoński rower
,ące dziecf naszjch rolników 

,JYileńszczyźnie czeka na szko- 
Czy wjrfaciłeś ju^ na Fundusz 

olnictwa Prywatnego PJV1.S. 
eńszczyźnie? Konto czeko- 
%  PKO —  Nr. 80630

W  Zeesen pod Berlinem  zaiustalowa iuo afntenyi krótko f  ałowe, które będą informowały cały7 świat o przebiegu 
X I  Olimp jady. Na lawo wieże radyowe, na prajwo: prace pad zmontowaniem radjostacji.

i downego Obrazu Matki Buskiej Ostro- 
; bramskiej odbędzie się trzydniowe na- 
j bożeństwo w kaplicy Ostrobramsk;ej 
I w dniach 30 czerwca, 1 i 2 iipca b. r. 
J Rano o  godz. 8 -ej Msza św. z nauką 
< wieczorem o godz. 6 -ej Litanja z na- 
J uką. Dnia 2 iipca, na zakończenie na- 
! bożeństwa „Te Deurn".

O liczny udział w nabożeństwie 
; proszą
, OO. Karmelici bosi

przy Ostrej Bramie, 
i —  Nabożeństwo. Dnia 24 b. m. o
godz. 8 -ej rano O jciec Przeor Karme­
litów odprawił Mszę św. w kaplicy 
Ostrobramskiej dla uproszenia Matki 
Najświętszej i św. Izydora Oracza o 
opiekę nad Fundacją Żemiosławską, o 

: pomyślność dla służby, administracji i 
członków Zarządu Fundacji.

SZKOLNA
—  D yrekcja Prywatnego Gimuaz - 

jum Koedukacyjnego Stowarzyszenia 
Szkoły średniej w Brasław iu podaje

. <io wiadomości, iż w kl. 1.2.3: i 4  Girn 
■nazjuin nowego typu są jeszcze wolne 
m iejsca dla chłopców i dziewcząt.

Podania wraz z metryką urodzenia 
świadectwem szczepienia ospy i zaś - 
mądrzeniem o zdm iu egzaminu przyj 
muje kancelarja Gimnazjum w B rasła  
wiu.

O płata roczina za nauki wwimosi zł. 
250 płatnych w ratach miesięcznych.

ROŻNE
—  Cukiernia „Jugosław ja1- M ickte-

sjrrzediaży pocztówek, wjy,patru,jąe mie 
szkanio, uiacliajjące się do okradzenia!..

Niecnego wysłannika złodlziejskiego 
aresztowano!... Wincpk Markotny

K sja k ..
W ielu jest entuzjastów sportu k a ja  

kowego, aJe coś się nam zdaje, że gdy 
by istniały kajaki tylko jednoosobowe 
tak że nie niożnnfby było zabrać ze so 
bą lekko- ubranej bo,hulanki, ilość tych 
cutuzjastÓY sinałałaby i to znacznie!..

Ale da jam- sjiokój brzydki in podej­
rzeniom i sceptycznymi wątpliiwiośclom 
a przejdźmy ad rean i...

Gto, ponieważ kajak, zwłaszcza w 
okresie letnim, je s t artykułem m szak i 
wanym, —  ludzie zaopatrują się weń 
pralwem. 1 lewem, z czego znowu pows 
ta ją  nieraz kom,plikac'jie, awantury i za 
imieśzki....

aprzykłau taki wytpadek. . .
M ikołaj Kondratowicz (Orzeszko­

wej 11 ), pozmat raptem w kajaku S te  
fatna K z ik a  stwój, własny kajak , ukra 
dziouy mu przed miesiącem!...

Dawaj iwięc go p ytać: co, jak, gdzie 
i skąd, a  pat Kizdk powiada, że kupi 
go u pewnego osobnika

Dalsze wyjaśnienie zawiłej sytuacji 
w toku! ..

Wfecuk Markotny



s ł  i )  w  n Niedzielą 28 czepca 1936

Zwróćcie  uw agę, ilu ludzi o b ecn ie  je szcze  z a ­
n iedbu je  zęby swoje. P rz e k o n a c ie  się 
wówczas, jak ie  dodatnie w raż e n ie  robiq 
p ie lęgn ow ane białe zębv

P r o w d z lw o lć  posty  g w a r a n lu je  c z e r w o n a  g ło w a  lwa na op a ko w an iu .  
W y ł g c z n a  s p r ze d a ż .  M lr a c u lu m ,  K ra k ó w

PIELGRZYMKI 
do Kalwarii

W ILNO. W  dniu 5. 7. 1936 r. o go 
dżinie 6 rano z kościoła św.. Bartłom ie 
ja  w Wilnie, wyruszy pielgrzymka do 
K alw arji pod przewodnictwejn księdza. 
StanŁfciwa Miłkowskiego.

D la umożliwienia pielgrzymom wys 
lucbania Mszy św. po przyjściu na 
m iejsce, zostanie odprawiona Msza św. 
w kościele w Trynopolu oraz udzieleń 
Kom unja święta. .

i
* **

Pielgrzymka Chrześcijańskich Zwiąż 
ków do Kalwarji tradycyjnym dorocz­
nym zwyczajem odbędzie się w nie- \ 

dzielę, 5-go lipca r. b. o godzinie 6-ej 
minirt 30 rano z kościoła św. Ducha i 
(po-Dominikańskiego). |

Pielgrzymkę poprzedać będą poczty 
sztandarowe Centrali Ch. Z. Z. po­
szczególnych Chrześcijańskich Związ­
ków, orkiestra dęta i chór.

Poprowadzi pielgrzymkę kapelan 
Chrześcijańskich Związków Ks. Mgr. 
Aleksander Mościcki.

W  pielgrzymce w~zmą udział 26 j 
Chrześcijańskich Związków.

Ramki metalowe
do biletów

i
WILNO. Z dniem 1 ipca b. r. wpro­

wadzono na terenie Dyrekcji Okręg, j 
Kolei Państwowych w Wilnie ramki : 
metalowe do biletów odcinkowych mie- : 
sięcznych w cenie zł. 1,70 za sztukę. 
W  rami te obowiązani są zaopatrzyć 
się wszyscy podróżni, korzystający z 
biletów miesięcznych, z wyjątkiem o- 
sób posiadających legitymacje urzędni­
cze, wojskowe, emerytalne oraz legity­
macje wydane osobom odznaczonym.

Dla uniknięcia trudności w zaopa­
trzeniu się w ramki, należy wcześniej 
zwracać się do kas biletowych z zamó­
wieniem na bilety odcinkowe miesięcz­
ne na lipiec b. r.

Przyśpieszenie biegu 
pociągu

Warszawa— Zemgale
WILNO. Z dniem 1 lipca r. b. w 

związku z przedłużeniem pociągów 
„Nord - Express“ do Niegorełoje (Mo­
skwy) i spowrotem ze Stołpców uleg- . 
nie zmianie rozkład pociągów pośpie-, 
sznych dziennych Nr. 705 i 706 W ar­
szawa Główna —  Białystok —  Wilno 
—  Turmont —  Zei.tgale — Ryga w spó 
sób następujący:

Warszawa Główna —  odjazd o 45 
minut później niż dotychczas, t  j. o 
godzinie 17,15.
Białystok —  odjazd g. 19,41.

Grodno —  odjazd g. 2,51.
Wilno —1 przyjazd g. 22,40, odjazd 

godz. 22,48.
Turmont i Zemgale —  przyjazd i od 
jazd jak dotychczas bez zmian.

Zpowrotem:
Zemgale —  odjazd godz 13,30.
Turmont —  odjazd godz. 13,35.
Wflro —  przyjazd g. 15,55, odjazd 

godz. 16,05.
Białystok —  odjazd godz. 19,03.
Warszawa —  przyjazd jak dotych­

czas bez zmian g. 21,30.
W  ten sposób dzięki nowym przy­

śpieszeniom biegu i skróconym posto­
jom zredukowano znowu czas przeja­
zdu z Warszawy do Turmontu o 45 
minut, a w kierunku powrotnym o 43 
minuty.

POŻhR W WIA£YNI(J
Spłonęło 40 budynków

WILNO. Wczoraj popołudniu z wiatowy, komendant Policji, pre - 
przyczyn naraz/e nieustalonych wy zes Zarz. Odcfz. Powiatowego i in 
buchł pożar w m-ku Wiażyń pow. struktor straży pożam. Straty w 
wilejskiego, który w ciągu 2 i pół przybliżeniu wynoszą około 50.000 
godzin sttawił 22 budynki miesz- złotych.
kalne i 20 gospodarczych.W akcji Akcja ratunkowa była utrudn o 
gaszenia pożaru brały udział stra- lia z tego powodu, i poza strażą 
że pożarne w kolejności swego p0zarną z wilejki i Rajówki wszy 
przybycia: z Wiazyma, Sudntk, Ła , , ,  . ,

stkie inne straże są wyjątkowo

W terenie I na forac
Dziś pierwszy dzień wyścigów konnych na Pośpies

W  dniu dzisiejszym nastąpi o- 1 będzie się tam' konkurs hippiczny, 
twarde sezonu wyścigów kon- który rozpocznie się o godz. 15-ej. 
nych na Pośpieszce. Pozatem od -l Do konkursu zgłoszono 24 koni.

a

Dziś, w niedzielą

tyhola, Rybezyny, Olji, Rajówki,
Obodowców j Wilejki. Na miejsce 
pożaru przybyli: wicestarosta po- ciwpożarowy.

W  WILNIE —  Wyścigi konne na 
Pośpieszce o godz. 15-ej.

W  WARSZAWIE
O godz. 14-ej na Stadjonie Wojska 

Polskiego start biegu przedolimpijskie­
go na 35 kim. Zawodnicy biec będą 
po szosie wilanowskiej. Startować bę~ ; 
dą: Gancarz, Marynowski, Przybyłko ; 
i Raszko.

O gdoz. 16-ej na Stadjonie W ojska ' 
Polskiego przedolimpijskie zawody lek 
koatetyczne przy udziale zawodników 
węgierskich i belgijskich.

O godz. 17-ej m. 30 na stadjonie

W  Katowicach —  tenisowe mistrzo 
stwa Śląska.

W Bydgoszczy —  międzynarodo­
we przedolimpijskie regaty1 wioślarskie.

Na Czeremoszu —  kajakowy wy­
ścig górski.

W  PONIEDZIAŁEK 

W  WARSZAWIE

Program wyścigów jest 
pujący:

GONITWA PIERWSZA
| Nagroda walki 400 zł.
j  Bieg naprzelaj dia 5 I. i st ki.

Dla jeźdźca zwycięzcy nagroda 
: norowa ofiarowana przez Jana łir 
! szkiewicza.

Dystans około 5000 mtr.
Zapisano 8 koni. 1

! GONITWA DRUGA
Nagroda 500 zl. ,
Gonitwao z przeszkodami im. Bry- 

j gady K. O. P. Wilno, dla 4 I. i zi. 
[ koni. Dla jeźdźca zwycięzcy nagrała 
| honorowa ofiarowana przez Dowódcy 
i Brygady Pułkownika Ocetkiewiczą

Krzyż przy ulicy Dąbrowskiego
Przy ul. Dąbrowskiego 5, na 

miejscu tragicznego wypadku 
dwóch naszych lotników w dniu 8 
czerwca. Już dnia następnego nie-

s ł f l h n  w  i n r w t  n i w  -  1 Warszawianki międzynarodowy meczzaopatrzone w  Sprzęt prze pi{karski Hakoah Wiedeń —  Warsza­
wianka.

W  Grudziądzu start do drugiego 
etapu biegu kolarskiego do morza Gru­
dziądz —  Gdynia.

W  Łodzi —  pięciobój pań o mi­
strzostwo okręgu.

W  Krakowie —  mecz ligowy Gar- 
-i; bamia —  Warszawianka i zapaśnicze

, , mistrzostwa Polski,
postradał. ; Wielkich Hajdukach —  mecz
na oczach j;g0wy Ruch —  Wisła.

W e Lwowie —  międzynarodowy 
szczypionriaka Bukareszt —

I

O godz. 10-ej na przystani Oficer­
skiego Yacht Klubu start do wyścigu ! 
jachtów motorowych.

O godz. 15-ej na Stadjonie Wojska 
Polskiego —  międzynarodowe zawody 
lekkoatletyczne przedolimpijskie.

O godz. 17,30 na stadjonie Warsza- ! 
wianki —  międzynarodowy mecz pił- j 
karski Hakoah —  Legja.

W  Krakowie —  mecz pływacki —■ 
Kraków —  Lwów, mecz piłkarski —- 
Ruch —  Cracovia i zapaśnicze mistrzo­
stwa Polski.

W e Lwowie —  mecz szczypiomia- 
ka —  Lwów Bukareszt.

W  Łodzi —  wyścig szosowy na 150 
kim. o  puhar „Expressu Ilustrowane- 
gc"

W  Poznaniu —  zawody hippiczne.
W  Katowicach —  mistrzostwa te­

nisowe śląska.

zą
Dystans około 3000 mtr. {  
Zapisano 6 koni.

Łotewscy piłkarze zmieniają termin
WILNO. —  Mistrz Łotwy „R. minie przyjechać nie może i pro

F.K.“, który miał rozegrać w Wił po«uje rozegranie obu spotkań w Ministra Władysława Raczkiewlcza 
nie dwa ^potkania 28 i 29 b.m., Lpct’ 
zawiadomił, że w powyższym ter-  o-----

śnie, gdzie każdy z 
wych lotników życie 
Stało się to przecież 
niemal całego miasta.

Po kilku dniach na miejscu wy mecz 
padku zjaiwiił się krzyż, z napi- Lwów. 
sem: „Młodemu życiu oddanemu 
w zmaganiu z przestworzem. P a - ! 
mięci naszych lotników. Ś.p. Cze- ;

, sław Kiernowicz, Włodzimierz P o ;
! przecki".
I Stary to i1 ładny nasz zwyczaj 
i ustawiania krzyżów przy drodze,
' szczególnie w tych miejscach, . 
j gdzie się jakieś nieszczęście stało, j 
i Obecnie iwiięc kwiaty zgrupo-j 
wam© przy krzyżu, a jtg o  symbol 1 

< zwolnił tern samem nasze kobieci- 
1 ny od dyżurów. Na jezdni kwia- 
I tów już niema.
j Tak to na naszych oczach pow- 
i stała pamiątka bolesnego wypad- 
■ ku, którą trzeba zachować i prze­

kazać potomności.
* Powstaje obecnie faweistja. co 
, robić z tym prowizorycznym, dre- 
j wnianym krzyżem i, z blaszankami LONDYN' —  W e czwartek Ję- ską Horrr —  Lizana 6 :3 , 8 :6 , a w 

do kwiatów. Stale tak to pozostać drzejowska odniosła w Wimbledo grze mieszanej Jędrzejowska —  
| nie może. Krzyż —  zniszczeje. nje dalsze dwa sukcesy: w grze , Brugnon pokonali parę angielsko- 
t Kwiatów zimą nikt nie przyniesie, podwójnej Jędrzejowska —  Noel . amerykańską Dyson —  Jones 9 :7 , 
i Tablica pomalowana jakąś kiep- pokonały parę niemiecko chilij- 6 :3 .
' s.ką farbą już wypłowiała- A na- 
. leżałoby ten piękny odruch ludno- ,
’ ści zachować, Trzebaby więc t

GONITWA TRZECIA {
Nagroda 350 zł.
Wojskowy bieg naprzełaj im. 1 Puł­

ku Ulanów Krechowieckich dla 5 1. i 
st. koni.

Dla jeźdźca zwycięzcy nagroda ho- 
j norowa, ofiarowana przez Korpus Dfi- 
! cerski 1 pułku ułanów Krechowieckich.

Dystans około 4000 mtr.
Zapisanych 13 koni.

GONITWA CZWARTA
Nagroda 250 zł.

Wojskowy bieg naprzelaj im. 4 Puł­
ku Ułanów Zaniemeńskich dla 5 1. i st. 
kóni.

Dla jeźdźca zwycięzcy nagroda ho­
norowa, ofiarowana przez Korpus Ofi­
cerski 4 pułku Ulanów Zaniemeńskich.

Dystans okoio 4000 mtr.
Zapisano 12 koni.

GONITWA PIĄTA
Nagroda 1.300 zł.
Gonitwa z przeszkodami im. Pana

0 mistrzostwo okręgu wileńskiego
WILNO. —  W  niedzielę odbę­

dzie się w Baranowiczach mecz 
piłkarski: o mistrzostwo okręgu
wileńskiego pomiędzy W.K.S. Smi 
głym z Wilna i baranowicką Ma-

kabi.
Spotkanie rewanżowe odbędzie 

się 30  b.m. w Wilnie. Zwycięzca 
wa.lczyć będzie w  rozgrywkach o 
wejście do ligi- państwowej. j

Dwa zwycięstwa Jędrzejowssiej

I ! pomyśleć,jak utrwalić te pamiątki. 
; Czy postawić tam jakiś krzyż z 

znane ręce złożyły tam narącze trwałego materjału? Czy na do- 
kwiatów, które co dnia przybywa- mu, gdzie się stał ten wypadek ja- 
ły. —  Jak serdecznie i głęboko kąś tablicę umieścić? Czy może 
ludność wileńska odczuła ten wy- jakiś skromny pommiczek tam po- 
padek, świadczyć może fakt zor- stawić, w rodzaju przydrożnej ka- 
gamizowania przez okoliczne ko- pliczki, —- t o s ą  kwestje, któremd 
biecrny stałych nocnych dyżurów muszą się zająć _ ludzie powołani, 
w celu ochronienia, tych kwiatów Niewątpimy więc, że czy nasze 
przed zniszczeniem j profanacją, lotnictwo, czy magistrat tein się 
Znalazły się jakieś blaszahki, garn zaopiekuje. A możeby inicjatywę 
ki z wodą, w których kwiaty usta tę przejął LOPP, instytucja popu- 
wiono. Jeden pęk przy chodniku, lam a i znana szerokiemu ofiarne- 
a drugi na środku jezdni. Tam wła mu ogółowi. J*

Piłkarze Białogrodu grali w Łodzi
ŁÓDZ. W e  czwartek odbył się w grodu pokonała reprezentację Łodzi ski,

Dla 4 I. i st. koni k
Dla jeźdźca zwycięzcy nrgrocfa ja  te­

norowa, ofiarowana przez Pana Mini­
stra Władysława Raczkiewicza. ,

Dystans około 3600 mtr.
 o------

Lista uczestników 
wyścigu do morza

Ostateczna lista zatwodnikw, star­
tujących w biegu kolarskim do margaj 
polskiego przedstawia się następują­
co:

F o rt Bema —  Wasilewski, Donni^h 
ski, omomicki, Adamiec,

Orkan —  Szczygielski, Szos 
Kudlak, Bracki,

Warszawianka —  Józef apiflk, 
Bydgoskie T C  —  Ritter,

BIS Iskra —  Oszajnikow, Micha]

K S  Elektryczność —  Jerzy Baliń

Łodzi międzymaradowy meez piłkao-- w si,osmnku 5 :1  (0 :0 ) . 
ski, w którym reprezentacja Biało- | -------0------

Lekkoatleci węgierscy w Warszawie
W  zawodach lekkoatletycznych, 

które odbędą się w Warszawie w nad. 
chodzącą sobotę i niedzielę, startoiwać 
będzie —  z pośród mających przy­
być do Warszawy zawodników węgier

akich —  zamiast Kovacsa —  Biegacz 
Gyen.es, a  zamiast Kelena na 5 tjrs. 
mtr. pobiegnie Simon.

pozateap. startować będzie Szabo 
n a 800 mtr. i Yarszegyi w oszczepie.

W TC —  Zygmunt Cieniewski, K  
Konopczyński, Korsak, - Zalen 
Kiełbasa, Moczulski i Timoszek.

K S Okęcie —  Zieliiiski, Urbaniak, 
Franczak, Kosior,

K S. Ju r  —  Dadas, Zagórski,
K S. Stomil Poznań - -  Baranek - 

Łom —  Łobza,
ZS Pułtusk —  K . Szczęsny,
Sokół Bydgoszczy —  W . Ciesiel-

CHODZĘ PO MIEŚCIE

Wygon zamiast wylotu

Na przedolimpijskim obozie bokserskim

Budowa kuchni 
parowe!

przy szpitalu św. Jakóba
Zarząd m iejski ezymi staranie o u - 

dzielenie mu pożyczki na budowę dla 
potrzeb szpitalnych przy szpitala św. 
Jakóba współczesnej kuchni parowej.

Szpital św. Jakóba jest największym 
szpitalepi w W iliie  i ma dane, że bę 
dzie się nadał rozwijał. Przeto wpro 
wadzenie wszelkich inwestycyj, a w 
szczególności, w ielkiej, odpowiadającej 
wymogom współczesnego szpitalnictwa 
kuchni parowej, jest potrzebą dojrziałą

Sprawa ta  będzie rozpatrywaną na 
uajbłiższem pos’edzeniu rady m iejś -  
k ie j. (x )

Wspominaliśmy w czoraj o ławi­
cach piapku na uL Rydza -  Smigłego„

, Skoro mówimy o niedomaganiacli uli­
cy Rydza - Śmigłego, należy tu je -  

‘ szcze wspomnieć o jej; wyłocie na uli­
cę W ielka Pohnlauka.

; W ylot ten, ściślej za/ś cały odci­
nek ulicy Rydza -  Śmigłego, począw­
szy od ulicy Wirwulskiego aż do W :el 
l.iej Pohulanki , to  coś pośredniego 
między wygonem wiejskim a  parowin- 
cjonałnem bezdrożem!..

Ani chodników, ani jezdhi, ani o- 
św ietlenia! Nic, oprócz głębokiego pia 
sku przerywanego miejscami porosłe- 
mi trawą ugorami!...

A  przede ulica Rydza - Śmigłego

ten sposób bardzieji ludzki i  kultural­
ny wygląd temu bezpańskiejnu zakąt­
kowi, ba, wyrosły xu w  międzyczasie 
nawet schludne, iuunawtuie wille, czer 
wieniejące się zdała śiwieżą daehotwiką 
—  owoc zapobiegliwości pryw atnej!...

Czas więc już byłby najwyższy 
by i  władze m iejskie wstąpiły tu ze 
swą twórczą inicjatyw ą, regulując te 
„dzikie pola“ , które mieszkańcy zrmu 
szeni są oanijać. nakładając sobie dro 
gi przez marsz okrężny sąsieduiami 

' ulicami.... —
j Doda jmy tu jeszcze, że do wspoin- 
. nianego odcinku ulicy Rydza -  Śnu - 
| glego przylega od strony ulicy W i -  
I wolskiego żydowskie boisko sportowe

Jak donosiliśmy, prace na olimpij­
skim obozie bokserskim w CIWF na 
Bielanach są już w pełnym toku. Na 
obozie trenują obecnie:

w wadze muszej —  Sobkowiak, w 
tych dniach przyjedzie Rotholc, a do­
jeżdżać będzie jako sparrding —  part­
ner Sten,

w lekkiej —  obecni są Kajnar i Ra- 
tajak,

w poisrednłej —  jest na obozie 
Jańczak, w tych dniach przyjedzie Pi­
sarski,

w średniej —  oczekiwani są Chmie­
lowski 1 prawdopodobnie Szulczyński, 

w półciężkiej —  obecni są Klimec-

ss , Cyraa, 
Kitli, Gale

w koguciej —  obecni są Czortek I ki i Szymura. Dojeżdżać mają: Doroba 
Jarząbek, 1 Włóka,

w piórkowej —  obecni Polns, Ko- j w ciężkiej —  obecny j®st Piłat, 1 
walski i Chrostek. Na sparritig dojeż- przyjedzie w tych dniach WęgrowskL 
dżać będzie Ciszewski, - — ::— ::

K S Prąk  —  Bamski,
K S Polonia. —  Brimas,
Cegielski Poznań —  K lt§, Galeja, 

Roazyk,
Z S  Siedlce —  Beatek, Chwedoruk, 
Sokół Toruń —  Koeciński, Ja ­

błoński,
Sokół Bydgoszcz —  Ciesjelski, Ko 

nieczka,
Morski Ks. Gdynia —  J^n roga, 
Ks. 0wit —  W . K oucpcaiiski. 
W raz zawodnikami i kc^nisją sę­

dziowską wezmą adzia. w i  wyścigu: 
lekarz, mechanik, row erow y/ 
sta  oraz trzej dziennikarze, ę

ł

N O W O i t l

Franciszek Olechnowicz

$ I B D J %  Ł Ą T
w szponach G. P, U.

C m  ■gseaplaria 1 xl, 10 gr.
Da aabyda we wiiyitkleh kiięgar- 

jlach wlleńtklcb.
Skład |IAwty L i i t w u  Ladwliarika

Nr. w 18.

to, obok n lic : Słowa' kiego, P iłsud- 1 i tłumy publiczności, nAirjlffl .się na za !
skiego i A rchanielskiej, jedna z ezte- s^ody w okresie letnim, w az hordy, 
rech wielkich artery j komun:kaCjyj- ! -żydziaków, obserwujących te z«|wody i 
nych, łączących śródmieście Wilnai z  j przez clziuryi w płocie i wciąż odga- | 
dworcem kolejowym!... lnianych przez policję i dozwców, po .̂ |

W szystkie trzy, wymienione pi-zed Inosz.ą tu naskutek braku chodników ' j 
chwilą ulice są utrzymane na pewnym i jez,dni takie tumany kurzu, że trudno j 
—  bardzo skromnym eoprawda pozio- ! iprosit wytrzymać, a  wśród tego ku- , 
mie, jedynie ulica Rydza - Śmigłego j ty,u odbywa -się, jakgdj-by nigdy nic, ;
stanowi tu przykry i wyją tek i od 15 
Jat zgórą sprawa uporządkowania je j 
wylotu na W ielką Pohulankę nie po­
sunęła się ani o jeden krok naprzód!!

A tymczasem,' wówczas gdy Magi­
stra t nie zrobił w tern m iejscu literal­
nie nic, miejscowi obywatele wznieśli 
tn przy swych placach budowlanyeh i 
ogrodach nowe ogrodzenia, nadając w

nilczna sprzedaż lodów dla dorosłych : 
i dzieciarni!...

Summa summarum —  ułożenie cho i
V ;

dników i  jezdini, na tym odcinku u li- ' 
cy Rydza -  Śmigłego je s t naglącą ko­
niecznością i  więcej z tern zwlekarf nie 
możina. . j

„Przechodzieii‘ Przewodnicy i tłumacze, którzy w wiosce olimpijskiej przeznaczeni są 
i białych kostjumach.

na usługi cudzoziemców,
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Woda magistracka nu! zatopić
własność nieruchomą w Wilnie

Zamieszczając artykuł p. prezesa 
Wańkowicza w doniosłej i aktu- 
alnej, bo rozważanej właśnie przez 
organy samorządu, kwest ję no­
wych przepisów kanaiizacyjno - 
wodociągowych, otwieramy łamy 
„Słowa" dla ewentualnych dal­
szych uwag na temat tego zagad­
nienia.

Magistrat wniósł, podczas sesji u- 
rzedniej Rady Miejskiej, projekt no­
welizacji sposobu pobierania opłat za
/odę i kanalizację. Zasadzał się on na 
dziwnej kombinacji a mianowicie: 2 
iplat procentowych od dochodu brutto 

nieruchomości i opłaty osobnej od 
użytej wody. . . . . .

Motywem tej kombinacji, jak to 
yjaśnił naczelnik wydziału technicz- 

efi0 —  on że i autor projektu —  było 
naśladownictwo miasta Krakowa, gdzie 
odobny system egzystował.

F  Naczelnik dowodził przy tem, ze 
igólna suma wpływu z tego źródła 
'ozostanie ta sama a tyk o jednei do- 
iy 'b ęd ą  płacić mniej, zaś inne znacz- 
ię  więcej co przecie na jedno wycho-

Z1 przedstawił on podkomisji ad hoc 
owi olanej tabelę zestawień, z której 
kazało się, że domy zużywające wię- 
•ej w o d y ,  płaciłyby o 30 -  ,40 proc. 
-iefcei niż wypadało dotąd przy olbrzy 
niej cenie 1,20 zł. za metr wody wraz

kanalizacją. ,
Oczywistość nonsensu była na tyle 

askrawą, że podkomisja i komisja od- 
■zuciły cały projekt jako bezczelny 1 
zk dliwy i niesprawiedliwy.

l e ż e l i  cena za wodę jest wygórowa­
na i najwyższa w Rplsce, nie mówiąc 

cenach w miastach europejskich, to 
u  każdym razie kupujący wodę od 
Aagistratu płaci za towar proporcjonal 
ue od ilości otrzymywanej 1 przez ka­
nalizację odprowadzanej.

Chyba każdy człowiek, myślący ka- 
legorjami ekonomicznie uzasadmoneml 
unego poglądu mieć nie moze. 

i Cp ma wartość domu lub jego do­
chodowość brutto do opłat za wodę 1 
banalizację? Absolutnie nic!

/ile pocóz twórca projektu myslił 
.•„raf inwencję? Chyba kierując się
przysłowiem ukraińskiem: „Nechaj bu­
dę hirsz, aby było jensz" (mech bę­
dzie gorzej, byle było maczej).

leżeli ryczałt opłat za wodę miał 
pozostawać na tej samej wyso«osci, a 
wc«lle taoeli, za metr zuzytej wody je­
dni, musieliby płacić taniej a inni dro- 

Jt to zachodzi pytanie, co zaś miał 
jektodawca na celu? .
Wszak prosta procedura odczytania 
ry na liczniku wodomiaru i pomno­
żą liczby metrów na jednostkową 
ę da natychmiast sumę należności 
y użyciu jednego urzędnika.
Ale widocznie „pies nie tu zako-

^rojektodawca musiał mieć ceł in- 
a nie wyjawiony, bo trudno przy- 

szczać bv Uziwne komplikacje były 
rowadzane jedynie dla amatorstwa

'w ów czas p. Naczelnik twierdził, ze 
aków miał taki system, płacąc 5% 

dochodu domu jako ryczałt przy 
em woda w ilości 50 litr. na miesza­
ńca dawała się bezpłatnie, a nadwyz 

opłacali a 20 gr. litr. . . . .
, Cały Kraków miał wodociągi 1 ka- 
alizację i owe 5 proc. od dochodu sta- 
owiły Ogólną spłatę pozyczki zaciąg- 
iętej na ten cel, a dawali wodę w 

lości dostatecznej mieszkańcom da

Tak było przy uprzedmej Radzie 
Miejskiej.

Obecnie projekt raz pogrzebany 
znów się wyłonił i ma być na Radzie 
Miejskiej rozpatrywany w nieco zmo- 
dyfikowanem brzmieniu przyjętem 
przez Magistrat.

Tytuł projektu brzmi: ...„celem u- 
stalenia więcej sprawiedliwych opłat 

za wodę, za prawo korzystania z wo­
dociągu miejskiego oraz urządzeń ka- 
nalizacyjnych11.

Ryczałt określa się na 5 proc. do­
chodu brutto, z tem że opłacają to do­
my nie całkiem skanalizowane, zaś cał­
kiem skanalizowane 4 proc.

Dosyć by jakaś suterena, poddasze 
lub praczkamia nie były skanalizowa­
ne, by norma 5 proc. była już stoso­
wana. Pomijamy już niemożliwości lo­
gicznego iwytiómaczenia a choćby pry­
mitywnej sprawiedliwości pobierania 
za ten sam sprzedawany towar jed­
nemu obywatelowi miasta drożej że je­
go brutto dochód jest większy a od dru 
giego mniej, gdyby nawet równą ilość 
wody konsumowali a w dodatku odli­
czaliby od jednego więcej 20 litrówek 
bo mniej ma lokatorów podczas gdy 
iny ma więcej, co znów jest sprzeczne 
z logiką i sprawiedliwością.

Pomijając to i inne jeszcze wzglę­
dem jak n p  domy składów towarem 
wych 1 handlów gdzie wody konsumu­
je  się minimalnie a ma się opłacać za 
fikcyjną wodę w postaci ryczałtu, skad 
wyłania się pytanie prawne, czy wolno 
wymagać zapłaty za towar którego się 
nie sprzedało! Pomijając te wszystkie 
względy, spójrzmy na skutki przyjęcia 
takiego projektu ze stron, techniki ie- 
go wykonania.

Dotąd jeden urzędnik sprawdzał za­
pis licznika i mnożył ilość zużytych me 

itrów przez 1,20 otrzymując odrazu bez 
‘ sporną cyfrę należności.

Projekt Magistratu, wprowadza kon­
cepcję, która pociągnie za sobą utwo­
rzenie ogromnego biura, które co mie­
siąc będzie musiało sprawdzać wyso­
kość komoinego, albo nawet brać z 
Urzędów Podatkowych cyfiy docho­

dów często bardzo odbiegające od 
rzeczywistości, sprawdzać w księgach 
meldunkowych przychód i rozchód 
mieszkańców, dzielić domy na skanali­
zowane całkiem, niecałkiem, na domy 
z wodą bez kanalizacji i z kanałami 
(ulicznemi) bez wody i w tym chao­
sie robić obliczenia dla każdej katego- 
rji i każdego domu osoono!

Czy urządzenie takiej obszernej izby 
obrachunkowej z ogromem personalu 
jest celem zwiększenia kadr bezj>lat-

l i o i p f e n i e  M  sKdtzb,
jędrną, świeżą i młodą

Da]
a  u c z y n i s z  j ą

nie pracujących urzędników w tak 
skomplikowany system obliczeniowy?

Warszawa płaci za wodę z
kanaliz. za metr 67 gr.

Poznań 30 gr.

Praga Czeska 27 gr.

Wiedeń 37 gr.

Berlin 32 gr.

Wilno 1.20 gr.

Woda w Wilnie jest najdroższa w 
Polsce, gdyż Lublin z takiej samej su­
my obniżył opłaty do 90 gr., odrzuca­
jąc jednocześnie wniosek o podniesie­
nie dodatku komunalnego do podat­
ków od nieruchomości powyżej 100 
proc.

Kielce uchwaliły zmniejszenie ta­
kiegoż dodatku do 50 proc. gdy w ro­
ku uprzednim Ministerstwo obniżyło ze 
100 na 5 7 ‘/2 proc.

Wszędzie panuje dążność do ulże­
nia ciężaru podatkowego, tylko Wilno 
po tej linji nie idzie, uchwalając zniżki 
jedynie na elektryczność co się tlóma- 
czy tem, że za elektryczność plącą 
wszyscy radni, za wodę i kanały wy­
łącznie właściciele nieruchomości, a 
tych w Radzie Miejskiej jest bodaj tyl­
ko 5 czy 6.

Ponieważ Rząd w zrozumieniu cięż­
kiej sytuacji własności nieruchomej dą­
ży do pomniejszenia ciężarów, to pod­
niesienie i tak horendalnej ceny za wo­
dę i kanalizację nie byłoby możliwe.

Koncepcja ryczałtu procentowego 
od dochodu jest więc pewnego rodza­
ju zamaskowaniem takiego zwiększe­
nia i stworzenia możliwości podniesie­
nia jeszcze obciążenia przez możność 
uchwalenia przez Radę wysokości pro­
centowego haraczu jak to świeżo mia­
ło miejsce w Krakowie.

Jest ustawa, która zabrania wszel­
kich obciążeń mających charakter u- 
krytego opodatkowania, a przecież w 
danym wypadku opłata na rzecz mia­
sta w pewny procencie od dochodu, 
jest niczem innem, jak podatkiem od 
dochodu brutto pod marką opłaty za 
wodę.

Tłomaczą niektórzy, że dawny dług 
angielski zaciągnięty na budowę wodo­

ciągów i kanalizację, którego część 
znaczna nigdy do rąk miasta nie trafi­
ła, ma być przez użytkowników wody 
i kanałów opłacony i dlatego owa kon­
cepcja przez Magistrat jest wymyślo. 
na. Za ową pożyczkę miało całe Wilno

posiadać wodociągi i kanalizację, — 
wojna zabrała część pieniędzy i tylko 
mała ilość domów posiadła kanały ł 
wodę.

Magistrat a może i Rada o iieoy 
projekt przyjęła, uważałoby że ta garść 
domów ma spłacić długi za całe mia­
sto? Czy to słusznie, tembardziej, że 
Skarb Państwa, w zrozumieniu sytu­
acji Wilna przyjął 50 proc. długu an­
gielskiego na siebie. ,

Wprost zabawnem jest tłómaczenie 
twórców projektu, że nowy system 

pobierania opłat za wodę i kanały, da 
zmniejszenie ogólnej sumy pobierane] 
z tego źródła o blisko 300.000 zł.!

To pocóż cała ta Herculesoiwa pra  ̂
ca ma być podjęta, jeżeli ma przynieść 
mniej miastu niż obecnie przy opłacie 
za wodę wedle licznika?

Jeżeli taki motyw zawiera twieruze- 
nie prawdziwe, to byłoby znakomicie 
prosty sposób obniżyć cenę.

Przypomina się nam historja o Ko­
niu Trojańskim. Dla pozyskania właś­
cicieli domów na peryferjach miasta, 
tłómaczy się im, że na tem zysczą.

Jest to fantastyczne twierdzenie, 
gdyż jedynie sprawiediiwem względem 
nich byłoby zniesienie pobieranych^ op- 
łat rzeczywiście krzywdących, bo ścią­
gają z nich opłaty, gdy nie otrzymują 
albo wody albo kanałów, a nawet cza­
sem i jednego i drugiego. Z tytułu obo­
wiązującego ale nie wykonalnego przy­
musu wodociągowo -  kanalizacyjnego.

Stowarzyszenie Właścicieli nierucho­
mości opracowało obszerny, wyczerpu­
jący w tej sprawie memorjał, który 
złożyło p. Wojewodzie, oraz przesiało 
do Rady Miejskiej. Wszystkich zainte­
resowanych w tej sprawie odsyłamy do 
tego memorjału.

Tu podajemy jedynie wyrażone w 
memorjaie postuiaty:

a) zaniechanie wprowadzenia opłat 
ryczałtowych za korzystanie z miej­
skich wodociągów i kanałów.

b) obniżenie łącznej opłaty za wodę 
i kanały do 80 gr. za 1 mtr.3.

c) o zwolnienie do opłat posesji nie 
przyłączonych do sieci.

Wielka liczba właścicieli nierucho­
mości nie liaieży do Stowarzyszenia 1 
nawet nie wie jakie niespodzianki mogą 
się przytrafić. Możeby zechcieli tą spra 
wą zainteresować?

W Y B I T N Y  P R O F E S O R
Uniwersytetu Wiedeńskiego 

wynalazł nowq odżywkę dla skóry
otrzymanq z młodych 

zwierzqtZMARSZCZKI
r o z s z e r z o n e "

P O R Y

Z M O T C Z A t t  
M /ĘŚNfE  

W A R Z Y

WYPRÓBUJ TEN 
NOWY ŚRODEK, KTÓRY 
CIĘ ODMŁODZI I UPIĘKSZY

Oto aowa odzywka dla skóry, 
otrzymana z młodych zwierząt,  która 
przenika głęboko do skóry, odżywia 
i wzmacnia ją w miejscach tworzenia 
się zmarszczek; tam, gdzie tkanki 
najpierw stają się miękkie i obwisłe; 
tam, gdzie mięśnie twarzy zaczynają 
wiotczeć. Tysiące kobiet już to sto­
sowało t zadziwiającym wynikiem. 
J e s t  to jedyny preparat tego rodzaju 
na świecio. j e s t  on obecnie  zmieszany 
z Kremem Tokalon, spreparowanym 
według oryginalnego francuskiego 
przepisu znakomitego paryskiego 
Kremu lokalon w takie j  właśnie pro­
porcji , by odżywiać skórę. Używaj 
Kremu Tokalon, koloru różowego, eo 
wieczór, zaś Kremu Tokalon koloru 
białego, zrana. Stosuj również stale 
Puder Tokalon nieprzemakalny łącznie 
z Kremem Tokalon. Z porów skóry wy­
dziela się stale wilgoć i gdy puder 
nie jest  nieprzemakalny, łączy się z 
ową wilgocią i  tworzy twarde cząstki,  
które wnikają do porów rozszerzając

W9GLADAJ NłOSZIEJ

je ;  powoduje to* 
wchłanianie ku­
rzu i niszczy 
cerę. By wypióbewae Puder Toka- 
lon, należy posy­
pać palec tym 
pudrem i włożyć 
go do wody Hdy 
wyjmiesz zoba­
czysz, za i je s t  
suchy.

Z KA2D9H HAIKIEM

ESTETYKA ŻYCIA CODZIENNEGO

S t .  Wańkowicz

Pierwszy polski szybowiec wodny

■I
W S Z Y S T K O  
S T A N I A Ł O

wyroby z» złsta i srebra

zegarki * 4<i
1V Inrowim ,,r- p b u r e
I HtJUUSnlH&fl M ickiewicz* 4 w W lla le

W  Warszawie, na W iśle, dokonywano ostatnio prób z  szybowcem wodnym.

RENIONJ1

DWAJ COLLINSOWIE
i Z angielskiego

W  czasie wielkiej wojny służyliśmy 
jednym pułku i byliśmy imiennikami 

"'y calem słowa tego znaczeniu, każdy 
nas bowiem nazywał się Charlie Col- 

'“ins. Dia odróżnienia więc nazywano 
nię Collinsem Nr. 1, a mego kolegę 

„ćoilinsetn Nr. 2. Byt 011 bardzo przy­
stojny i stakannie iwy hodowany, do woj 
: ka zaś również, jak ja, dostał się wsku 
ek niezwykłego zbiegu okoliczności.

Chociaż był takim samym szeregow­
cem, jak 3lni, nieraz jednak zauważy­
łem, że towarzysze nasi szczególny o- 
kazywali mu szacunek. Było to pra­
wdopodobnie wynikiem jego sposobu 
zachowama się i pewnej wrodzonej mu 
dystynkcji.

Mówiono o nim, że swem marno- 
rawstweijn martwił ciągle matkę, a 
/reszcie (tak dalece oburzy! ojca, iż ten 
■ygnal go z domu i to zmusiło go do 
łużby wojskowej. Oficerowie od po- 
zątku djawali mu liczne dowody współ 
żucia, thk, że stał się wkrótce ich ulu- 

ejjg  Nie krzyczeli i nie wymyślali 
na mego tak, jak na mnie 

['Słyszałem, jak pułkownik raz 
fi, iż radzono mu starać sie o 

Ile r.ie chciał. Bądź co bądź 
•wyjątkowo łagodnie z nim się 
<’.i.
jo mnie, to nie lubiłem go od 
rtku, tembardziej, że szydzono 
"^nas obu, nazywając mię Col- 

jj Pięknym, a jego Collinsem 
Ponieważ wiem dobrze, iż 

ggą się nie odznaczam/ zrozu- 
ec odrazu, co to Znaczyło, 

tak znienawidziłem tego

ige
■ych

przełożyła S . M. S.
kolegę, że prawie patrzeć nań nie mo­
głem, nie cierpiałem go zaś nie dla- 

1 tego, że go inni uważali za lepszego 
j ode mnie, lecz że istotnie był takim, 
j Collins nie wiedział o mej nienawi- 
1 sci, ale się przekonał, że go wyjątkowo 
* nie lubię, bo gdy pewnego razu żarto- 

wal ze mnie wraz z innymi, rzuciłem 
się na niego i obaliwszy na ziemię, 
schwyciłem go za gardło. Oderwano 
mię od niego, lecz mu powiedziałem, 
iż jeżeli raz jeszcze sobie pozwoli na 
takie obejście się ze mną, to gorzko 
tego pożałuje. Wtedy zbladł nieco, lec2 
ukłoniwszy się grzecznie, rzekł:

_  Przepraszam cię, kolego, już się 
to więcej nie powtórzy.

To mówiąc, podał mi rękę, ale jej 
nie przyjąłem. Odtąd przestał do mnie 
się odzywać, ja;<gaś znienawidziłem go 
jeszcze bardziej’yi czekałem tylko od­
powiedniej sposobności, aby mu to o- 
kazać.

Znajdowalśmy się wówczas na fron­
cie północnym, gdzie prawie codzien­
nie zdarzały się potyczki. Wtedy też 
poznałem go bliżej...

Ponieważ byliśmy jednakowego 
wzrostu, wyznaczono więc nam miej­
sca obok siebie z dwoma innymi żoł­
nierzami. Przy pierwszem zetknięciu się 
z nieprzyjacielem zacząłem śledzić za 
Collinsem. Skoro tylko rozpoczęła się 
bitwa, twarz jego pobladła jeszcze bar­
dziej, niż wówczas, kiedyśmy walczyli 
ze sobą w koszarach, ręce zaś mu drża 
ły, że nie mógł utrzymać w nich broni. 
—  Stchórzył —  pomyślałem sobie 2 
odcieniem pogardy.

Kiedy kule jęły świstać nad nasze- 
mi głowami, sądziłem już, że ucieknie 
i cieszyłem się, patrząc na jego mę­
czarnie, bo słyszałem, że tchórze w po­
dobnych chwilach przechodzą piekiel­
ne katusze.

Nie sądzę, żeby kto inny zauwa­
ży! co się z nim działo, lecz on widział, 
iż to spostrzegłem, gdyż patrząc na 
nego, uśmiechałem się szyderczo. Tym 
razem walka nie była zacięta, ale gdy 
ustała, Collins padł wyczerpany. Inni 
byli pewni, że zasłabł z powodu silnego j 
skwaru, ja  jednak wiedziałem, jak się 
rzecz miała i Collins domyślał się, że 
wiem, co sprawiało mi większą przyje­
mność, niiż gdyby cala brygada dowie- 
iziala się o jego tchórzostwie.

Nic do mnie nie mówił i starał się 
mikać mego wzroku...

Wkrótce potem znaleźliśmy się na­
przeciwko nieprzyjacielskich rowów 
drzeleckich, na drugim brzegu rzeki. 
Generał, dowodzący brygadą, znajdo­
wał się ze swoim sztabem w pobliżu 
naszego oddziału. W róg zasypywał 
nas gradem kul, my zaś leżeliśmy w 
naszych rowach, odpowiadając mu 1 

strzałami. Nagle generał zawołał do na 1 
szego kapitana:

—  Proszę wysłać kogoś natychmiast 
na lewe skrzydło z rozli^źem do puł­
kownika Waiiace, aby atarł niezwło-j 
cznie na nieprzyjaciół 

i Czy rozumiecie, co to znaczy? Oto i 
goniec musi pędzić ćwierć mili po ot- ‘ 

' wartem polu, stanowiąc widocziny cel 
dla wrażych kul i pocisków. Czeka go 
niemal niechybna śrnierć wprzód, niż 
zdoła przebiec połowę drogi. Kapitan 
zmierzył wzrokiem nasze szeregi 1 na­
gle zawołał: —  Collins! — .patrząc po­
nad moją głową na Collinsa Nr. 2, po­
czerń jakby chcąc usunąć wszelką wąt­

pliwość, dodał: —  Collins Nr. 2gi!

Warto było wówczas widzieć nie­
szczęśliwego!... Twarz jego dotąd bia­
da, zszarzała, jak u trupa i cnoćby na­
wet chciał usłuchać rozkazu, nie zdo­
łałby tego dokonać, siły bowiem do 
reszty odmówiły mu posłuszeństwa...

Tymczasem kapitan nie spuszczał 
zeń wzroku. Upłynęły tak może trzy 
sekundy, które mi się wydały trzema 
godzinami. W  pierwszej chwili słysząc 
wezwanie kapitana, ucieszyłem się, bo 
nie ulegało wątpliwości, kogo miai na 
myśli. Spojrzawszy jednak na Collinsa 
Nr. 2, uczułem mimowolną litość i po­
biegłem bez wahania we wskazanym 
kierunku. Kapitan nic na to nie powie­
dział, prawdopodobnie domyślił się 
wszystkiego.

Niemcy strzelali do mnie porządnie 
i zranili mię w rękę, ale powtórzyłem 
pułkownikowi rozkaz generała i wró­
ciłem w porę, aby ze swoim oddzia­
łem wyruszyć do ataku. Mogłem wpraw 
dzie udać się do szpitala, lecz uznałem, 
że nie warto przywiązywać zbyt wiel­
kiej wagi do lekkiej stosunkowo rany. 
Tej nocy musiałem spać w pobliżu ka­
pitana i dwóch poruczników, słyszałem 
więc, jak kapitan mówił:

—  General wymienił Collinsa Nr. 1 
w rozkazie dziennvm i stara się dla nie­
go o nagrodę. Miai nawet mianować 
go odrazu porucznikiem, ale mu odra­
dziłem, mówiąc, że to zawcześnie. — 
Właściwie —  dodał po chwili —  we­
zwałam nie jego, ale Collinsa Nr. 2, 
goyż chciałem mu nastręczyć sposob­
ność odznaczenia się, lecz...

3 — <%y myślisz pan, że on —  zapy- 
talwjeden z oficerów, aie nie dosłysza­
łem końca jego zdania.

-  • Tak mi się zdaje —  odparł ka­
pitan i niebawem wszyscyśmy za- 
snęTi...

 ̂ (D. c. n.).

KAJAK 1
i

Niema chyba większej przy­
jemności, jak sport wodny w Ie- j 
cie. j

W  upalne słoneczne dnie, kie ( 
dy w mieście nie można oddy- 1 
chae. Na tafli jeziora, lub rzeki 
rozkoszujemy się s vvobodą, ru­
chem i przestrzenią.

Szczególnie Wilno otoczone 
i wstęgą Wilji, o tai wielką ilością 
I jezior w okolicy, lyn /żliwia wszy- 
| s.tkim korzystanie z kajaku, lub 
j łodzi.
i Jednego dnia wybrałam się 
i nad brzeg Wilji. I o dziwo zoba- 
j  czytam pewnego pana siedzącego 
j najspokojniej w kajaku wi pięknie 
| zaprasowanym garniturze z płót- 
( na.
i Wzruszająca ta akcja popiera- 
| nia lnu wydaje mi się cokolwiek 
| uje na miejscu. A chociaż więk- 
j szość sportowców wie jak trzeba 

wyekwipować s.ię na sporty wod- 
( ne. To jednak siadam i piszę o 

ubraniu sportowem n.a kajak.

UBRANIE Pa NI

Jak już wspomniałem zalecam 
: Paniom jak największą prostotę 
! —  broń Boże szminki lakieru ■ po- 
! madfci. W łosy proszę zabezpie- 
S czyć trwałą ondulacją, oraz przy- 

kryć gumowym czepkiem, który 
można nabyć w sklepie ,,Lech“ 
Nowickiego ul. Wielka. Do cze- 
peczka zaś tego dobrać takie sa­
me pantofelki i torbę z gumy o 
żywych barwach. PozaJem włoży 
Pani spodnie żaglowe, o szerokiej 
linji, najlepiej granatowe, wyko­
nane z płótna. Wkładać je można 
na kostjum kąpielowy, lub na. gołe 
ciało.

W tedy to do spodni takich 
weźmiemy lnianą bluzkę, lub wia­
trówkę. Dobrze będzie gdy bluzka 
jest biała, lub bladoniebieska a 
t-ąm samem odbija dobrze promie­
nie słoneczne.

Głowę przykrywamy jakąś 
płócienną czapeczką. W  dziedzi- 

i nie tej mamy kolosalny wybór 
! wielką rozmaitość. A więc są tak 
l zwane „pierożki" z wiejskiego 
j płótna propagowane przez p. Ge- 
i nerała Żeligowskiego. Zwykle pa- 
i namKi z rondem, a wrzeszcie
• modne bardzo w tym roku „abi- 
1 synki“ t. j. czapeczki fasonu kape- 
j lusza noszonego na kolonjaćh 
; afrykańskich z daszkiem z tyłu i 
I z przodu, z wysoką główką.
• Oprócz tego firma ,,Lech“ No- 
: wickiego proponuje swym klijent-

kom bereciki1 płócienne z ba.rw- 
1 nym pomponem. Widzimy więc, 

że i w sportowych strojach zakró- 
, lowało płótno. Oczywiście nie w 
i postaci spacerowego garnituru,
I lecz w postaci shcwtów damskich, 

kąpielowych spodenkach i czape­
czek.

UBRANIE PANA

Nie różni! się wiele od ubrania 
Pani. T a k «samo zalecić można 
Panom spodnie o szerokiej linji 
Lub jak już wspomniałam, kąpie­
lowe krótkie spodenki.

Wiatrówkę, lnianą z płótna 
lekkie płócienne „kepi“ na głowę. 
Oto wszystko. Istotną rzeczą jed­
nak iw doborze tych towarów bę­
dzie przedewszystkiem gatunek.

Wszędzie kupić będzie moż­
na kajak, składak, ubranie sporto­
we.

Nie wszędzie jednak z pełneim 
zaufaniem zwrócimy się o radę i 
dobór najlepszego towaru.

Dlatego też proszę zajrzeć do 
sklepu „Lech“ Nowickiego ul. 
Wielka znajdziemy tam dobry to­
war, fachową obsługę, niskie ce­
ny.

A TERAZ COŚ O BEZPIECZEŃ­
STWIE

Kupując przybory sportowe 
zdziwiłenr się iwielką ilością podu­
szek gumowych w sklepie Nowi­
cki.

—  Poco ma pan tak dużo po­
duszek? —  zapytałam.

—  Jest to jeden z warunków 
wygody j bezpieczeństwa proszę 
Parnii.

—  Układamy sobie taką podu­
szkę lub dwie w kajaku i zyskuje­
my bardzo na wygodzie. Na wy­
padek jednak, gdyby się kajak 
wywrócił śmiało powiedzieć moż­
na, że poduszka gumowa zbawi 
nas od zatonięcia.

Jest to nasze koło ratownicze! 
Tem milsze, że iw. chwilach, gdy 
nic nam nie grozi „spełnia rolę 
zwykłego „jasieczka".

Myślę, że przedmioty przezem 
nie opisane potrzebne będą pra­
wie wszystkim.

Zatrzymać w domu potrafi lu­
dzi jedynie choroba.

Zdrowi zaś, i silni, bezwąt -  
pienia wyruszą na wodę.

Aby wygrzać się na słońcu. 
Z wiatrem stanąć w za.wody!

Ir. Ga w.

' A M
niezrównane 

w smaku 
10 dkg. od 40 groszy



Królowa piękności 
Francji

S Ł O W  O 
_j-------------

Niedzielą, 28 czertom 1936 r.
/

Zdjęcien aszep rzedstawie p. Lyne Las- ; 
salle, która ostatnio uzyskała tytuł 
„Miss Francji 1936“, zdobywając w ten 
sposób godność królowej piękności 

swego kraju. P. Lassalle liczy 17 lat.

Zgon M. Gorkija

CASINO
i P o c z ą te k  o g. i .
i Dziś monamenulny 
przebój,który zoitsl 

1 ezaaay wszędzie ta 
! perłę produkcji poi 
| sklej '•OD TWOJA MNĘ
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W rol.ęl. Adam S 
Marja Bogdc, Bogcijj  
Samborski, WŁ Walter i 

Ceny
na w szystzia  saar

balkon 25 gr. 
parter od i 4  gr. 

dobrze wentylowana.

P  1  U  I Dziś dwa przeboje w jednym programie j || p j  8 C! I Premjeral Szczyt elegancji i b imora! Najeleęactsiy gwlazi i

11) Ufni PiUlilo. 2) Broga ta goudo v~J wt'lii m Par e" ' “«"• D*r;»
W nastęanym prugrawit: Filn  rewelacja | B Ł  l a  l w i

„ M E T R O P O L I T A  N“ A  R  M  J  A  Ł W T

U  C S  j j r t  C  I Pre m je ra l  Szczyt elegancji i b i m o r a !  N a je le g a n tsz y  gwlazr
f l E L . s u  J  | W i l l i a m  P o w a l i  i B e ł t e  O a w is w komedii salonowej

Jak płatek
rcży

św ieżo  ! m ł o d z ie ń c z o  w y  

glqda  c e r o  Pan! na w i e *  

łrze ,  s ło ń cu  l w o d z ie  ■* 

przy s tosow aniu  p u d r u  

roślinnego,  s p o r z ą d z o n e ­

g o  ze  s p r o s z k o w a n y c h  

czys te k  c e b u le k  lilji białej, 
n a łk ieg o ,  p rz y le g a jg ce -  

go do  skóry, n ie  zatykajfq- 

c e g o  p o ró w ,  o  d o b ra n y m  

d o  karnacji c e r y  o d c i e ­

n iu .s ło w e m  p udru A b a r i d

P E R F E C T J O N

Znakomity pisarz rosyjski Maksym 
Gorkij, którego stan od kilku dni był 
beznadziejny, zmarł w Górkach w oko- 
licy Moskwy. Pogrzeb na koszt pań­
stwa odbył się w dniu 2 0  czerwca 
br. na Placu Czerwonym w Moskwie. | 
Na zdjęciu naszem podobizna Gorkiego

Reż. R. Bolesłswski. W rei. gł. Lswrsect Ti b :t t  i Virginiz Brnce.

D o któ r ZELbOWSICZ
Choroby skórne, weneryczne, narzą­
dów moczowych. Przyjm uje od godz. 
9 —  1 i 5 —  8

Doktór ZELDOWICZ0WA
kobiece ,skórne. weneryczne, narządów 
mocz wych. Przyjm uje od godz. 12— 2 
i 4 —  7 uL W ileńska 28 m. 3 tel. 277.

Oliniewijąca rewja najnowszych toalet. Nadprogram: Atrakcje. Na wnyitMc
s»«me balkon 25 f r .  Poci. o g. 4 e (

KEfti SilKIOVIBNlltkilvl[Zl!ll p0 raz Pierws?y w Wl,nie! sm-h*.ItlBB „tftnnUlBIłi r  Ł1 iHIUI 3,| S^B operetki iilmowa Emeryka Kalmaua

„HRABINA M A RIC A“
W ro i. gł. Dototha Wieck, Szockc Szakali i Ernest Verebes.  

Śpiew, Humor. M nz)ka. Czardasz. Nadprogr&m: Atrakcje.

łAM M śM tśś ma

M IE SZ K A N IE  2-ch pak. kuchnia, ska 
nalizowanei do w ynajęcia róg, Ludwi 
surska 1 1 .

Jak masi zwalczać szkodniki w sa­
dzie i ogrodzie p»nczv 

CENTRA. A ZAOPATRZEŃ OGROD. 
NICZYCH wt. J  KrywkO 

W ilno , Zaw alnn 28. Tai. >1 48 
Wypożyczalnia opryikiwaczy

Kupno l sprzedaż
«f » PM ' WWWWWk WÓW r  1 n ipy .

S E R
M IE SZ K A N IE  5-cioi pokojdwe ze 
wszystkiami wygodami Zakrętowi 
2 m. 5.

Ogłoszenie.
litewski tłusty kilo od 1.20

j p o  t CC A

Zwie eryński
Wileńska 36, tel. 1224

3,000 dziennikarzy
na Igrzyskach Olim­

pijskich
BERLIN. Igrzyska Olimpijskie ' w 

Berlinie obsługiwane będą przez rekor 
dową liczbę dziennixarzy, którym do­
tychczas Biuro Prasowe Komitetu Or­
ganizacyjnego wydało już 3.000 praso­
wych kart wstępu.

Dziennikarze ci reprezentować bę­
dą ponad 60 państw z całego świata.
Tylko 1000 spośród1 zgłoszonych dzień ' ciański i  postawiski z siedzibą m. K o 
nikarzy otrzyma t. zw prasow e pasz- bylnik. 
porty, upoważniające do wolnego wstę
pu na wszystkie imprezy olimpijskie, i M llnow icz -  Cwie&zfcotwski Jan.— 
Pozostali otrzymali pojedyncze oitety pow. brasłaiwiski z siedzibą mi. Mio-ry;

Ubezpieozalnia! 'Społeczna: iw W ilnie 
podaje do wiadomości osób zaiutereso DO SprZG dM lA dom  
wanych, że wobec zn—Ję c ia  niektórych 2  cb mieszkaniowy 
punktów inkasencko -  kontrolerskich, ul. Ciasna 2 2 . 
z dniem 1 łipcia) 1936 roku zostali zwo1 

,mieni następujący inkasenci - kontrole 
rzy z l-ówmoezesnem odebraniem, im 
prawa inkasa i  konitroli pracodaiwców:

1) Szytman Paweł i—  paw. mołodec- 
k i z siedzibą rei. Radoszkowice;

2 ) liksiziaj Baletłaiw — pow. mołodec 
k i z siedzibą m. K raśne n. Uszą;

3) Czebortalr Dym itr —  potw. świę -

drewniany 
z ogródkiem

M IE SZ K A N IE  5 pokoi, kuchnia, wszel 
kie wygody Beliny 1, Ostrobramska, 
obok rnastu Kolejowego.

S O L ID N E J osobie wynajmę pokój u- 
meblowany z wygodami W ejście miekrę 
pujące Dąbrowskiego 12 —  2.

L E T N ISK O  •— pensjonat w m aj. K a ­
mionka półtora kim. od spacji Kam i "u 
ka kolej W ilno —  Mołodeszino. —  La 
rzeka. Utrzymanie i  pokój 3.50 zł 
dziennie. Zamówienia: p-ta Ostrowice 
k/W ilna —  Sablińsłca - Matlwiejewp- 
wa względnie W . Pohulanka 31/33 m. 
6 , cziwartki godz. 5 —  6 .

  - - —  |
L E T N ISK O  w LandWarowie pokoje z
utrzymaniem. W L ia hr. Tyszkiewicza
w parku nad pięknem jeziorem. In for
m acje Skopówka 7 — 7.

I M .

DO SPR ZED A N IA  folw ark 56 ha  bli 
sko W ilna. 1  kim. od s ta c ji dowiedzieć 
się Mickiewicza 1 —  14.

P O K Ó J do wynajęcia, jasny, słonecz­
ny, z  elektrycznością i osobnem w ejś­
ciem, Dąbrowskiego 3 m 2.

O K A Z Y JN IE  tanio do sprzedania ja  
dalnia dębowa, szafa ,biurko orzecho pod ,,A.K. 
we, żyrandol i  inne lampy, łóżka, lust 
ra, stoliki, glannitur salomotoy. Ja g le  - 
llońska 3-5 m. 18 codziennie do 11 i 
od 2  do 6 .

2 L U B  3 POKOJOWEGO mieszkania 
z wygodami poszukuje bezdzietna inte 
ligentna rodzina. Oferty do redakcji

H I

N a u k a
ł W H W f w u m n w u w o w i w w w * 

Buchalter ji gruntownie naucza
b. prokurent pow ażnego bank*  
zagranicznego 3  do 4-mie»iączn&  
nauka umożliwi sam odzielaą p ra­
cą . Warunki b. przystąpne. Ł a ­
skawe zgłoszenia: Beliny Nr. &
m. i ,  w "godz. ■ od 15 do 19.

2 PO K O JE z kuchnią widne, suche, 
elektryczność, ogródek. Cena 27 zŁ 
mieś. K  akowską 32.

U iiiś iś ś l aaaeśM

wstępu.
W  czasie igrzysk czynnych będzie 

ponad 2 0 0  mikrofonów, działających 
dla 50 państw. Mikrofony te częścio­
wo transmitować będą zawody olim­
pijskie bezpośrednio do swego kraju, 
inne natomiast posługiwać się będą na­
grywaniem przebiegu igrzysk na taś­
mę.

Ofiary
K n u-zczeniu pamięci śp. prof. W ac 

ława Jasińskiego zamiast kwiatów na 
grób 1 0  zł. na kolomje letnie dla n a j­
biedniejszych dzieci ,m. W ilna Z ofja 
Olechnowicz - świdowa.

Sam
TĘPI MOLB 
P L U S K W Y  
I ROBACTWO

Programy radiowe
WILNO

Niedziela, dnia 28 czerwca 1936 roku

8.00 Czas i pieśń. 8.03 Audycja 
dla wsi 8.45 Dziennik poranny.—  8.55 
Program dzienny. 9.00 Muzyka opero­
wa (płyty). 9.50 Tarnsm. z Placu Mar 
szalka P łsudskiego z Warszawy mszy.
11.45 Życie kulturalne miasta i prowin­
cji. 11.57 Czas. 12.00 Sygnał. 12.03 —
Poarnek muzyczny. Wyk Ork. symf. 
pod dyr. Czesława Lewickiego i Albert 
Katz (wioloncz.) W przerwie: Wśród 
oceanów. 14.30 Audycja dla wsi. —■
14.45 W lesie i tartaku,—  pog. wygi.
Red. T. Opioła. 15.00 Pieśni ludu pol­
skiego (ptyty). 15.15 Koncert rekla­
mowy. 15.30 Muzyka z płyt. 16.30 —
Transm. ze szk. Podchor. Rez. Art. we 
Włodzimierzu Wołyńskim. 17.00 Pieś­
ni morza. 17.45 Na morskich szlakach 
Rzplitej. 18,30 Reportaż z pierwszego 
zjazdu Kaszubów w Gdyni. 18.40 Kon 
cert rozrywkowy. 20.25 Nowości poe­
tyckie. 20,40 Przegląd polityczny. —
20.50 Dziennik wieczorny. 21.00 Na 
wesołej lwowskiej fali. 21,30 Recital 
wiolonczelowy Z. Adamskiej. 22.00 —
Wiadomości sportowe zbiorowe. 22,15 
Wil. wiad. sponowe. 22,20 Muzyka ta 
neczna. 22.55 Ostatnie wiadomości 
dziennika radjowego.

Poniedziałek, dnia 29 czerwca.
8.00 Czas i pieśń. 8,03 Audycja dla 

wsi. 8,45 Dziennik poranny. 8,55 Pro­
gram dzienny. 9,U0 Poranek muzycz­
ny, 11,00 Święto Morza w Gdyni. 12,30 
Tr. z Nowosielec pośw. kopca ku czci 
wójta Pysza. 13,00 D. c. uroczystości 
Święta Morza. 14,00 Koncert życzeń 
(płyty). 14,30 Mózg i jego mechanizm, 
pog. Anatola Mikulki. 15,00 Morze w 
pieśni. 15,15 W co się będziemy ba­
wili, transm. z ogródka dziecięcego.
15.30 Koncert kapeli ludowej. 16,00 
Koncert. 16,45 Pogadanka 17,00 Na­
sza marynarka gra. W przerwie prze­
mówienie przewodniczącego Komitetu Fbagm z op.
Funduszu Obrony Morskiej, gen. dyw.
K. Sosnkowskiego z Gdyni. 18,00 Kon­
kurs muzyczny Rozgłośni Wileńskiej.
18.30 Sanatorjum radjowe, pog. wygł. 
dr. Marja Kolaczyńska. 18,40 Koncert 
reklamowy. 18,50 Pogadanka aktual­
na. 19,00 Piosenki. 19,30 Poematy o 
morzu w muzyce fort. 19,50 Zespół sa­
lonowy Pawła Rynasa. 20,30 Na mo- I 
ize. 20,45 Dziennik wieczorny. 20,55 j cer przyrodnika po Warszaiwie 19,00 
Pogadanka aktualna. 21,00 Transmisja ; Recital śpiewaczy 19,20 Utwory skrzy 
zakończenia turnieju śpiewaczego. ! pe.owe 19,40 Na B ici arna ch 20.30 Kwia

5. Jelfcóski Alekrandeir—  pow. wiueń 
sko -  trocki z siedzibą ni. Jaszmny;

6 ) Borodynko Władysłatw •— poiw. 
święciański z siedzibą m. Nowo - Świę 
ciauy.

'Składki ubezpieczeniowo należy iwpła 
cać 7.H1 pośrednictwem. PK O , konto cze 
kowe Nr. 81050, Punktów Koartrol - 
nych Ubeaptoczailni Społecznej, urzędu 
jąieych w siedzibie powiatów, względ 
nie na ręce delegowanych inkasentów 
zaopatrzonych twi leg-ity-inacje urzędo­
we za naltychmiasitowem wydaniem pok 
wiiowamia z kwir.arjusza, zalegalizowa 
nego przez TTbezpieCzailnię Społeczną 
w W ilnie.

Dyrektor A. GALIŃSKI

PO TRZEBN Y rower z wózkiem. Ofer 
ty  do Administracji „Słowo*1. Letniska
SP R Z E D A JE  S IĘ  letnisko o  7-miti po * 
kojaeh 2  kuchniach, 2  werandach z 
mieszkaniem, dla dozorcy ogrodem, o- 
iwocowym ffr pobliża lasu sosnowego na 
Antokolu w Pośpieszce.Cena 6400 zł. 
Pośrednictwo wykluczone. Inform acje, 
Wilno, ulica Mickiewicza 24 m. 6  w 
godzinach 5 —  7 oprócz niedziel i 
świąt. —

Jłff łlW T H B 1 W W W W

Poszukuje proes
HHi m i H H W W M IH IIWW W

SAMOCHÓD Essex, kareta, mało nży 
wany sprzedam. W ilno teL 4-14 godz. 
10 —  15 skrytka 38

dla peaijoaatów, letnisk, ma­
jątków, rertanracyi i t. f .

ih m .
W Y R u J  FA BR Y K I

-DOBROUN-

' 1

Konoeiri solistów: 14,30 Audyojta dla 
wsi 15.00 Morze w pieśni —  koncert 
15.15 W  coft_się będziemy bawili —  
aud. 15.30 K oncert kapeli ludowej 
16.00 K oncert z Ciechocinka 16.45 
Obozy .wypoczynkowe dla. kobiet pracu 
jących —  pogadanka 17,00 Nasza Mai 
rynarka gra) 19.00 Piosenki 19,30 Foe

Waźas
Dim Hndlowif Staililaw B1KIL1 S-kt

W ilia, al, Mickiewicza 22-a, tel. 8-49 
paleca z WŁASNEJ PALARNI najWptzą 

KAWĘ od  zł. 6 .—  za 1 k g .
U o r h a ł o  w ła sn eg o  im portu
l l C I  od l i .  1 4 — *• 1 kg.
Wszystkie ARTYKUŁY SPOŻYWCZE 
ora* i n f i n s a  WŁASNEGO H P O łT U  
UllŁ W l l l f f l  i iaue SPtPVTUALJE.

CENY hurtow a NISKIE. 
Wysyłamy wazystsie artykuły paczkami 

ży wnofcioweml.
C e n n i k i  n a  ż ą d a n i e .

N A J T A Ń S Z E  ŹRÓOŁO ZAKUPU.
W*

Ogłoszenie.

T O R F w dóbr. gat. blisko kolei ok. 
300 hai na eksploatację do odstąpienia 
na dogodn. Vwarumkach, adr. J .  Krewer 
Wilno, Trocka 6 dlai J .

K U P IĘ  tniediuży dom z ogrodem w 
Wilnie lnb Kolonji W il.Przejmę obcią 
żenią. Zgłoszenia do administracji,, Sło 
wa‘ ‘ , okazLcieldkri pokwitowania Nr. 
1133.

K U P IĘ  młodego foxterjera. Oferty do 
adm. „Słowa' ‘ snb „piesek':.

K U P IĘ  dom z ogrodem cena do 8 tys. 
bez pośredników. Oferty skradać w ad 
ministracji pod literami „AZ“

Kupię dom w Wilnie za gotów ­
ką do 15 ty siący , K onarskiego 20

Żniwiarka „Deerlnga Ideał i 
kosiarka w b . dobrym  stsnie ta- j

Ubezpieczalnia Sp<deczna w Wiltue n j0  do sprzedania. Bliższe infor-j  
podaje ido wiadomości osób zaintereso m acje w Syndykacie Rolniczym , j 
wamych, że z dniem 30 czerwca 1936 
r. upływa termin ulgowej spłaty zaleg I
łych składek na Tzecz b. Kasy Cho - i L O R a i e  '
rych (par. (8-1) rozporządzenie Mini! 

stra  Opieki Społecznej z drda 12.V II
1935 (Dz. U.R .P. Nr. 54, poz. 3 5 3 ). pok6j z niekrąpujacem  wejściem

mrjt.y o morzu w muzyce fortepjano -  j Przecrłwko płatnikom, zalegającym na j w szdkiem i w ygodam i Z Używał 
wej 20.30 Na morzu —  felieton 21,00 : rzecz b. Kasy Chorych, Ubezpieczalnia n ością telefonu dla sam otnego do 
Transm. z Sali Tilharm. W arsz. 22.05 Społeczna wdroży względnie wznowi w ynsjącia od zaraz. O glądać 9 —

postępowanie egzekucyjne po djniu 30 11 i 3 -  5  Antokolska 5 0  m. 2 . 
czerwca 1936 r.

Dyrektor: A. GALIŃSKI

Legenda Bałtyku 23,00
Muzyka tameczna

W torek, dnia 30 czerwca 1936 r.
6,30 Audycja po-romna 12,03 Kon - 

cert 16.00 Kwintet salonowy 16,45 
„Skarby P o lsk i" —  odczyt 17.00 P a ­
mięci Ottorino Rewpighi 17.50 Mszyce 
i ich wrogowie—  jjogadanka 18,00 Spa

21,45 Wiadomości sportowe ze wszyst­
kich rozgłośni. 22,00 Wileńskie wiado­
mości sportowe. 22,05 Fragm. z op. 
„Legenda Bałtyku". 22,55 —  23,00 
Ostatnie wiadomości dziennika radjo- : 
wego. ;

W ARSZAW A

Poniedziałek dnia 29 czerwca 1936 r.

3,00 Audiycja porainna 11,00 Transmi 
a ja  z Gdyni 12,30 Muzyka z płyt 14.00

tld y. niwy przekładów 21,00 Koncert 
wieczorny z płyt. 22,15 Muzyka tanecz 
na.
“ W

lłcl
'o liK ę n u m o łz ił!

t ą t A I C I B
w* Włzystklcb aptekach 

sklaucia aptaczaych zaaaaga 
fradka *8 adcisków

Prow A. P A K A

U i U i

Lekarze
H M M ii m ł w w i f u n u w m w w w i

Słoneczny, duły  pokó| am e-
blowany do wynającia na parte­
rze. W ejście niekrąpujące. Łazien- 
ks, telefon. Zygm natow ska 22  m. 
1.  Tel. 6 -4 0 .

Mieszkanie 3 pokojow e, w szel­
kie w ygody, c g ‘ódek, wolne od 
podatku, do wynajęcia od 1-go 
lipes. Zwierza nier, ul. Stara 2 7 . 
Inform acje: cd  godz. 5 — 7, ulica 
Mickiewicza 3 5  m. 4 , tel. II  59 .

DO W Y N A JĘC IA  dla nielicznej rodzi 
my inteligentnej mmszkamko, 3 pokoje 
z kiicheinką i wygodami. Ulica Mickie 
yacZa 24 m. 6

Letniska w sosnow ym  lesie t iż  
przy przestanku do wynającia 
Swiaiło elektryczne i na m iejscu  
telefon. Pon ary  Jagiellon ów , Cy  
wińska, w m ieście telefon 18 81 
do 11 do 1 pp.

Letnisko z utrzymaniem 1 godz. 
od Wilna 1 i pół kim. od p rzy ­
stanku. D em y w lesie. Rzeka. 
Radjo. U ro rtra iccn y  pobyt. B. 
dobre odżywianie. M iejscow ość 
zdrow otna. Rodzinom i ikadem . 
zniżka. Mickiewicza 15— 2 6 , godz. 
3 - 6 .

L e tn is k o  w okolicy N arocza z 
całodziennem  utrzym aniem . Do­
wiedzieć s ą od 3 —5 pp. W. Po  
hjlan k a 16 m. 37 .

LETN ISK O  nad jeziorem Miadzioł 
Dworek, położony na. przepięknym 
brzegu w sosnowym lesie przyjmuje 
letników. K a jak , łódka, rybołóstwo, 
polowanie, grzybobranie. Infor­
muje: Firko— Miadzioł.

Letnisko-pensjonat niedaleko 
od Wilna w malowniczej snchei 
m iejscow ości, w sosnowym  lesie, 
nad Wil ą. Utrzym anie obfite, na 
m aśle niedrogo. Dowiedzieć s*ą 
ul. Sw. Filipa Nr. 7 m. 6 — od 10 
do 12 i od 5  do 7 .

LErm $K o pensjonat D im uszoa na
brzegu W ilji. Urocaa^ sncha miejscu - 
wość. K ort tenisowy, siatkBwka, kaja  
ki, łodzie, plaże, radjo patefan. • 

Wycieczki kajakami i łodziami u u  
Narocz. Stacja koL Smorgonie. Infoe 
macje poczta. Daminszew M arja K ie r- 
snowska.

LETNISKO we dworze z utrzyma -  
niem 2,50 zł., la«, rzeka wiad. Portow® 
19 m. 11 od 1 — 5 pp, i

LETN ISK O  —  PEN SJO N A T w maj. 
Tupalszczyzna na brzegu W ilji m ie j-; 
sioma. Kąpiel, plaża, łódki kajaki, \ 

tanią, siatkówka, radjo. Kuchnia obfi­
ta  i smaczna. Dojazd st. kol. Smor- ] 
gonie lnb antobusem około 3 godz. wj 
kierunku Wilejki pow. do przystanku | 
Żodziszki zatem 3 kim. do majątku I 
(korespondencja poczta żodziszki W. 
Bokszański) Prosimy ^Jwiedzać aby 
przekonać się. f

B yły  ochotnik— Sierżant D y>. 
Gen, Żeligow skiego, zredukowany 
urzędnik sam orządow y poszukuje  
]«kiej bądź pracy  binrowej luh 
posady w oźnego, gońca gajo w e . 
go i t . p. D obre św iadectw a. 
Zgłoszenia: Rydza Śmigłego 4 6 -  
19, W asilewski.

STOLARZ bezrobotny poszukuje 
07. Zgodzi się na wyjazd. Wii 
mierska 103 m. 5. Opinja dobra.

WYCHOW AW CZYNI wyjedzie 
dzieci omie szyć ma b. dobre swi&lt 
twa i poważne referencje Młynowa 
—  9 od S —  5 g

B Y Ł A  M ASZYNISTKA poazuko 
jakiejkolwiek pracy z zakresu biuro­
wości, lub innej; poważne referen. 
cje. —  Adres: św. Michalski 4 m. 4„| 

. . . . . . . .  .  taaaaiaaaaaaua—Jhhgh t r

Proco zoonoroBono
Potrzebny ceglarz do wyrobu 
i wypalania c e g łr , od zaraz. Z gło­
szenia piśm ienne: poczta Sażan y, 
gmina N itm enczyn z odpissmi 
św iadectw.

KUCHARZA poszukuje od j.araz klub 
towarzyski Zgłoszenia z referencjami 
wai n..kann przesyłać Wołkowysk, uL 
Szeroka 116. Piotr Drozdowski.

NIEM KA wychowawczyni do dwojga 
dzieci 4 i 6 lat na stał”  wyiazć na 
wieś ipotrzebna. Oferty, (warunki, refe  
rencje przesyłać do administe acji ,,Słc 
w a“  pod .Nimuka".

S E K R E T A R K I aplikantki s-^omnycj 
wymagań dobrej prezencji poszukuję, 
Wilno sraytka 38.

PO SZU KU JEM Y zastępcy do sprzeda 
ży „Warszawskiego Skwrolwidza Bran 
żowego". K aucja gotówkowa 2&. 80,—  
Em eryci państwo*" uają uierwszeńst 
Iwo. 'Zgłoszenia: Ajencja Wschodnia, 
W arszawa, Nawy Świat 16.

snu*.

>‘ 6 ź n e
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DYPLOM Y zagraniczne legalne Róż -  
ne dziedziny. Warszawa B, I  renkiel 
śliska 10.

D-r JADWIGA 
ANFOROWICZ - SZCZEPANOWA

Choroby skórne 
Zamkowa

Przyjmuje w godz. 8-

PEN SJO N A T  na brzegu W ilji, sosno 
'wy las duży ogród, plaża, obok Kałwa 
rji w Trynopoln. Dojazd autobusem, 
i statkiem. Z utrzymaniem i  zł. dzień.
me.

i w e n e r y c 4 e .s  
3  m . 9 . P 1

ł—9, 1 2 - 1  4 -

DO W Y N A JĘC IA  3 pokojowe I 6-cio  
pokojowe mieszkarie z wszelzienu 
wygodami, ciepłe, suche .  słoneczne uL 
Dąbrowskiego 7.

DW OREK r.ad jeziorem Ukla, B ras- 
ławskre. Miejscowość urocza, las sosno 
wy, plaża, rybołóstwo, polowanie, rad  
jo łodzie tenis, żaglówka. Wilno Mos 
towa 3-a m. 28

T EC Z K Ę Z DOKUMENTAMI zosta­
wioną w wigiłję Zielonych śi ią tJk  n*< 
łajwce pniy stacji autobusów zamiejs­
kich proszę o zwrot za wymgnodze ■ 
niem. Na teczce monogram Z .K  Poło 
cka 3 m. 6 Zenon Kuncewicz.

B. KAPITAN W. P. BEZ SRAli 
DO ŻYCIA, tą drogą pros: o 
dla siebie, żony i dwojga dzied. 
specjalista fachowiec może podt  ̂
robót murarskich, budowlanych, 
biarskich i malarskich. Bliższe 
góły można otrzymać w Caritash 
tropohtalna 1 od 9 — 15 w dni  ̂
wszednie.
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